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Ogłoszenia z Polski. Wiersz wysokosci milimetra w dziale ogienZw= 
miowym na stronie 8-łamowej 8 groszy w dziale reklamowym wa 
stronie |-3 łam. przed tekstem 60 groszy, wśród tekstu 35 groszy zs 
tekstem 28 groszy. dla W. M. Gdańska wiersz m/m. 8-łam. w dziale og? 
0,10 Guid. Gd., wiersz m/m 3-łam. przed tekstem 0,66 Guld. Gd., w teksete 
0,40 Guld. Gd. za tekstem 0,31 Guld Gd., dla Niemiec dochodzi 50% nude 
wyżki, dla reszty zagranicy 100°» nadwyżki. 
nadwyżki. — Rachunki są natychmiast płatne. — Admiuistracja mie- 
przejmuje odpowiedzialność! za terminowe umięszezenia ogłoszeń. 


Za tłomaczenia 20 prec 


* Rękopisów nadesłanych nie zwraca się. ** ~ ? 


Dyrektor przyjmuje od godz. 10-tej de 11-tej przed południem. 


Rodaktor Naezelny przyjmuje od godz. 11-tej do 12-tej w południu. 
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Merytoryczne ujęcie kwestji mniejszości w Polsce. 


Gdańsk, 16. 9. (A, W.) „Baltische Presse“ zamieszcza 
artykuł wstępny, w którym zwraca uwagę na kwestię 
mniejszości narodowcj w Polsce, przyczem cytuje niowę 
min. Skrzyńskicgo w Genewie, oraz uwagi naczelnego 
redaktora „Rigaische Rundschau“, który między innymi 
pisze: 

Skrajne koła narodowe w Niemczech przypisują so- 
bie niesłusznie obronę praw mniejszości niemieckiej za- 
granicą. Obrona ta straci bowiem na znaczeniu, dopóki 
te same koła nie uwzględnią praw kulturalnych mniej- 
szości w Niemczech i nie będą miały zrozumienia dla 


autonomicznych kulturaluych dążeń Polaków w Niem- 
czech. 

Następnie „Baltische Presse“ pisze, 
wrażenie, że Ssyinpatje nacjonalistów niemieckich do 
Niemców w Polsce, są tylko bronią polityczną. Jakie 
koła niemieckie mają pojęcie o stosunku mniejszości do 
państwa polskiego dowodzi tego fakt, że posłowie nie- 
mieccy nie wiedzą nawet o tem, że mniejszość niemiecka 
c Polsce posiada własnych posłów w parlamencie pol- 

im. 


że odnosi się 


Marszałek Rataj o zagadnieniach chwili. 


Warszawa, 18. 9. (AW). Marszałek Ratai udzieli] wy- 
wiadu dziennikarzom o zagadnieniach chwili bieżącej. Mar- 
szałek zaznaczył, że konwent seniorów będzie zwołany w 
nierwszych dniach października w celu ustalenia terminu 
rozpoczęcia prac sejmowych. Termin wypadnie prawdopodo- 
bnie około 15 października. Komisje seimowc zbiora się wcze- 
śniej. 

Prace sejmu rozpoczną się pierwszem czytaniem preli- 
minarza budżetowego, oraz rozpatrywaniem projektu ustawy 


samorządowej i wojskowej. W tej ostatniej ustawie znajduje 
się artykuł traktujący organizację najwyższych władz woj- 
skowych. Marsz. Rataj na zapytanie dziennikarzy, jak się 
zapatruje na powrót marsz. Piłsudskiego do służby czynnej 
w wojsku — nie udzielił odpowiedzi. 

Następnie marsz Rataj zaznaczył, że nie przypuszcza, by 
w chwilj bieżącej mogło nastąpić przesilenie gabinetowe, cho- 
ciaż rekonstrukcja nie jest wykluczona 


A napady nie ustają... 


Nowogródek, 17. 9. (PAT.) W nocy z 14 na 15 bm. 
banda złożona z 8 osób napadła na majątek Grabow- 


szczyzna w powiecie nowogrodzkim. Napad został uda- ! a jednego ujęto. 


remniony przez właścicieli majątku. W wyniku walki, 
jaka się wywiązała jeden z napastników został zraniony 
Policja jest na tropie pozostałych. 


Nprawe Stejoera oddano sędziemu Śledczemu. 


Lwów, 17. 9. (PAT.) Dziś pod koniec toku rozprawy | uznał się za niekompetentny i przekazał sprawę sędzie- 


przeciwko Steigerowi parę minut po godz. ll-ej prze- 
wodniczący trybunału radca Meier wydał następujące 
orzeczenie: Z powodu braku jednomyślności trybunał 


mu śledczemu. Steigera odprowadzono z powrotem do 


więzienia. 


Kaukaz stanał w ogniu wojny. 


Dość przelanej krwi. 


Berlin, 16. 9. (A, W.) Zarząd niemieckiej grupy socja- 
listów gruzińskich wydał odezwę do robotników nie- 
mieckich, w której stwierdza, że aczkolwiek Gruzja ma 
moralne prawo do powstania przeciw terorowi sowiec- 
kiemu, to jednak socjaliści gruzińscy wypowiadali się 
przeciw rezolucji, ze względu na beznadziejność walki 
bezbronnego narodu z czerwoną okupacją. Odczwa 
wzywa robotników niemieckich. aby zwrócili się do rzą- 
du bolszewickiego, który przedstawia się jako rząd ro- 
botniczo-włościański z wezwaniem „dość  przelanej 
krwi braterskiej. Przestańcie!“ 

Wiedeń, 16. 9. (PAT), „Neuc Fr. Presse“ domusi: Rewo- 
fucha na Kaukazie wywołała duże zaniepokojenie w Angorze. 
Mustafa Kemal Pasza przybył do Trepezundu. Początkowo 
nieznaczny rucli, jaki objął Gruzję rozszerzył się obecnie na 
caly Kaukaz. Rząd sowiecki wysła] przeciw rewolucioni- 
stom silne oddziały wojskowe, oraz polecił całej flocie czarno- 
morskiej udać się do Batumu, Rewolucjoniści przerwali wszel 
kie połączenia kolejowe į 5 września zajeli Tyflis. Wszystkie 
inne miasta Gruzji z wyjątkiem Batumu są w rękach pow- 


„„Przesłańcie' ! 


stańców. Transporty naftowe do Rosji ustały zupełnie. Re- 
wolucjoniści utworzyli rząd prowizoryczny w Kutaisie . 

Wiedeń, 16. 9. (PAT.) „Arbeiter Ztg.* podaje nastę- 
pujący komunikat, ogłoszony przez zagraniczny komitet 
socjaliemokratycznej partji w Gruzji: Wedlug oficjal- 
nego telegramu rząd sowietów rozstrzelał 43 Gruzinów, 
przywódców powstania gruzińskiego. W rzeczywisto- 
ści sprawa przedstawia się tak, że rozstrżelani już od 
dawna znajdowali się w więzieniach sowieckich, gdyż 
jeszcze nim wybuchło powstanie zostali uwięzieni iako 
zakładnicy. Podobny los zagraża i innym Gruzinom. 
których setki znajdują się w więzieniach sowieckich już 
od trzech lat. Oczekujemy — głosi komunikat, — że 
Świat podniesie głos przeciwko barbarzyństwu rządu so- 
wietów. 

Berlin, 17. 9. (PAT.) Według wiadomości ze źródeł 
niemieckich powstanie gruzińskie zaczyna zamierać. 
Tylko w niektórych okręgach trwa jeszcze opór prze- 
ciwko władzy sowieckiej na większą skalę. 


adreński separatysta Dorten opuszcza Niemcy. 


Berlin, 17. 9. (Tel. wł.) Bawiący w Paryżu przy- 
wódna separatystów nadreńskich Dorten ma zamiar, jak 
opowiadał zastębcy amerykańskiego „New York Harald" 
opuścić Niemcy i przyjąć obywatelstwo amerykańskie. 
Na zapytanie czy rezygnuje z dałszego wzięcia udziału 


przeciwko mnie, są przemocne. Zrezygnowałem z polityk! 
i jestem tylko zrozpaczonym widzem“. © planie Dawesa 
wyraził się: „Plan jest przecudną budową ekonomiczną, 
postawioną na trzęsawisku politycznym. Jak długu Pru- 
sacy panować będą w Niemczech, tak długo mowy być 


w rmchu ziomków od wyswobodzenia się z hegemonji | nie może o spokoju w Europie", 


prusactwa, oświadczył Dorten: „Siły, które pracowaiy 


wd 924. | Telefon nr. 356 i 51. 


Wielki wiec 


| Ghrześcijańskiego Zjednoczenia Zawodowego 


Chrześcijańskiej Demokracji 


Zjednoczenia Związku Pracowników Przemysłu 
Handlu i Samorządu. 


w sprawie wyborów do Rady Kasy Chorych m. Grudz. 
odbędzie się w piątek dnia 19. września br. 
o godz. 7-mej wieczorem na sali Hotelu War. 
szawskiego przy ul. Józefa Wybickiego 21. 


Przemawiać będzie: 
poseł Puchałko z Krakowa. 


0 liczny udział prosi 
Komitet wyborczy. 


Przeciw monarchistom. 


Grudziądz, 18 września. 


Dowiadujemy się, że powstało w Polsce stronnictwo 
zachowawcze. 

Mamy stronnictw rozmaitych spora ilość, trzeba 
jeszcze było zachowawczego. Nazwa sama już uderza, 
co chcą „zachowywać“ osoby grupujące się około tego 
sztandaru? Tradycję narodową? do tego celu nie poe 
trzeba nowego stronnictwa, wszystkie polskie stronnie- 
twa jak się pokazało w ostatnich czasach. stoją na stano- 
wisku narodowerq. 

A więc może chcą zachowywać wierzenia religijne, 
drogie każdemu Polakowi? to także nie uzasadnią por 
wstania nowego stronnictwa; na gruncie szczerze chrze- 
Ścijańskim stoją u nas conajmniei trzy stronnictwa 
(chrześcijańska demokracja, katolicko-ludowi, chrześci- 
jańsko-narodowi p. Dubanowicza). Czegoż zatem chee 
stronnictwo zachowawcze, co chce zachowywać + 

Po bliższem zbadaniu okazuje się, że ma to być no- 
we wydanie konserwatystów przedwojennych, a więc w 
programie jest supremacja pewnych warstw, przywileje 
rodowe, a wszystko to oparte o monarchię. Oczywiście 
Kiedy konserwatyści przedwojenni mogli mówić, że 
wszystko to chcą — zachowywać, obecni „zachowaw= 
cy* nie mogą tego zachowywać, bo tego wszystkiego 
niema. c 

Oni chcą powrócić do tego, co było. Nazwać się 
przeto powinni „reakcjoniści'. Widocznie zacho- 
wawcy — ręakcjoniści źle się czują w nowej Polsce, nie 
dogadza im konstytucja republikańska, równość obywa- 
telska, zniesienie różnic rodowych itp. Takich amato- 
rów monarchji z dworem, szarmbelanami, damami krzy- 
ża gwiaździstego itp. spotkać można w jednej republice 
która miała przedtem króla czy cesarza, można ich 
spotkać we Francii, oczywiście w Niemczech także, 
wśród rosyjskiej demokracji, która uciekła przed so- 
wieckiemi czerezwyczajkami. Można to do pewnego 
stopnia rozumieć, tak niedawno była tam monarchja. 
była dynastja itp. Ale skąd u nas w Polsce biorą się ta- 
kie apetytyf Czy pamiętamy polską monarchię, polski 
monarchizm? Pamiętamy tylko monarchów obcych, po 
największej części wrogo dla narodu polskiego usposo- 
bionych. Nadawali oni także Polakom, (bardzo nielicz= 
nym) tytuły, ale dla narodu polskiego mieli uczucia co- 
najmniej niechętne. A jednak... nietylko „zacho= 
wawcy* inówią o monarchii, także w dziennikach naro- 
dowej demokracji zaczyna się poważnie dvskutować, czy 
monarchja była dobrą, czy nie. Spotkać się można ze 
zdaniem, że chodzi tylko o to, czy istnieje odpowiednia 
jednostka, którejby tę godność można ofiarować. A 
więc w zasadzie — monarchja znajduje amatorów także 
wśród narodowej demokracji. 

Przytacza się nawet argument, że byłoby to dobre 
dla zespolenia mmiejszości narodowych, które prędzej 
pogodzą się z królem polskim, jako widomym znakiem 
państwowości, niż znarodem polskim, rządzącym się po 
republikańsku. Nie włem, czy argument ten jest osta- 
tecznie silnym, a nadto. czy jest trafnym. Miała dawna 
Polska głowy koronowane a jednak mniejszości urządza- 
ły powstania, bardzo dla państwa groźne. Zostawmy te 


kwestje oparte na hypotezach i przypuszczeniach, a za- 
pytamy o jądro Tzeczy. Czy naród polskt jest monar- 
chicznie usposobiony? Jeżeli sięgniemy w przeszłość, 
to przyponmimy sobie, że od czasu ostatniego z Jagiel- 
lonów Zygmunta Augusta, Polską nie miała monarchii. 
Wszak osoba, którą nazywano królem I która się koro- 
nowala, nie miała nic wspólnego z tem, co nazywamy 
monarchą. Nie chodzi o nazwę, iecz o rzecz. Taki król, 
który wychodzi z wyborów, choćby był królem do koń- 
ca życia, taki król, który zawiera umowę z poddanymi, 
mogącymi mu wypowiedzieć posłuszeństwo, jeżeli um- 
wy nie będzie dotrzymywał. taki krół, który nie ma na- 
wet prawa łaski, tego typowego atrybutu władcy. atry- 
butu, który dziś ma prezydent Rzeczypospolitej, taki 
król był porostu prezydentem republiki i władzy mniej- 
szej, niż dzisiaj prezydenci republikańscy. A więc po- 
wiedzmy sobie: Polacy nie mieli monarchii od drugiej 
polowy szesnastego wieku Dostali monarchów w cza- 
sie zaborów, ale monarchów cebcych; czyżby się iak do 
tego przyzwyczaili. że im obecnie monarchii brak? Po- 
wstaje kwestja, jak to będzie wyglądało. jeżeli Polska 
otoczona republikami nagle zapragnie mieć monarchie? 
Wygłądać będzie. że Polakom zachciewa się balów 
dworskich, dworskich mundurów. dworskich wspaniało- 
ści. Będzie to tylko woda na młyn tych, którzy zarzu- 
cają nam pociąg do arystokratycznego sposobu patrze- 
nia na Świat. Niedawno bawił w Polsce prof. Sarro!ea 
z Edynburgu, wielki nasz przyjacieł, rozmawialiśmy w 
małem kółku o przyczynach niechęci do Polaków zagra- 
nicą, a szczególnie w Anglji Dlaczego nas nie lubią? 
Sarrolea wymienił jako pierwszy punkt: ..Polacy są na- 
rodem arystokratycznym”. Zapewne, jeżeli Anglicy 
częsciej spotykają się z Polakami typu . zachowawcze- 
go“, muszą mieć o nas takie wyobrażenie. Wzdychania 
do monarchii oczywiście mogą tylko utwierdzić w tem 
przekonaniu, 

Jaka korzyść ma wyniknać z monarchii? mówi się: 
widoma głowa państwa, silna władza wykonawcza, Je- 
Żeli chodzi o głowę państwa. to może być nią doskonale 
prezydent. Chodzi o wspaniałość wystąpienia? Daicie 
prezydentowi wielką listę cywilną, to możecie mieć 
wspaniałości. Będzie jeździł pociągami dworsk'emi, 
może mieć Świtę kirasjerów, może mieszkać w wspania- 
łym zamku itd. To nie jest żadna sztuka, to tylko kwe- 
stja — większych podatków. Chcecie mięć naczelnika 
Państwa o większej wladzy, to mu dą daicie. Wszak pre- 
żydent Stanów Zjednoczonych ma większą władzę od 
Króla angielskiego. Bywają królowie. którzy nie maią 
Żadnej władzyOpowładał mi naoczny Świadek stosunki 
b. ministrów Stambolińskiego do cara bułgarskiego. 
Stambolijski do tego stopnia nic nie robił sobic ze swego 
władcy, że ze swym gośćmi zajeżdżał do pałacu, nie py- 
tając nikogo o pozwolenie i pokazywał najtajniejsze 
apartamenty panującego w czasie, gdy on był na prze- 
chadzee. Potem pałac opuszczał, nie czekając na po- 
wrót swego monarchy. 


Król czy cesarz ma władzę, lub nie ma. zależnie od 
tego, czy mu konstytucja przyznaje i czy sam chce ją 
wykonywać. 

Kto mówi o dobrych stronach monarchii, zapomina 
ð stronach złych — zapomina o iej dziedziczności. zapo- 
mina, że na tron dostać się może człowiek zupełnie nie- 
odpowiedni, degenerat, alkoholik, lub poprostu człowiek 
tępy. Takiemu człowiekowi oddaje się władzę, i to wła- 
dzę wielką, bo inaczej niema sensu wagóle stwarzać mo- 
narchję. Taki monarcha stać się może poprostu nieszczę 
ściem dla państwa, 

Dlatego porzućmy bezcelową i iałowa dyskusię. któ- 
ra przypomina prolog du Kordiana (Słowackiego). gdzie 
to szatani wyciagają z kotla jakąś postać rozwichrzoną. 
rzucającą pytanie: „Czy lepiej kiedy jest król. czy kiedy 
go nema?“ Juliusz Makarewicz. 


Występy p. Skrzyńskiego w Genewie. 


Poruszenie sprawy uniwersytetu ruskiego w Lidze Na- 
rodów przez p. Skrzyfskiego nie ty!tko przynios'o szkodę 
państwu 1 kompromitacię ministrowi, ale ujawniło także, p. 
Wł. Grabskiemu, że trafną byla jego opinia, iż p. Skrzyński 
nie łest tvm ministrem spraw zagranicznych. iakiego rzad 
obecnie potrzebuje. P. Grabski nic znajduiąc odpowiedniego 
kandydata, uzyskał od Prez. Wojciechowskiego podpis na 
nominację p. Skrzyńskiego w nadziei, że do jesieni p. Skrzyń- 
sk! nie będzie miał sposobności wyrządzić większei szkody. 
a w imiędzyczasje sytuacja rządu w stosunku do Selmu sl? 
wyjaśni i nastąpi rekonstrukcja gabinetu. 

Nadzieja ta zawiodła. Okazało stę z dwóch przemówień 
p. Skrzyńskiego w Genewie, że ministzr prowadzi inną poll- 
tykę. niż ta, która cleszy się poparcjem większości Selinu 
tktóra dotąd była polityką rządu p. Grabskicgo. Wysunięcie 
Lwowa jako młasta, dokąd ma być uniwersytet ruski przenie- 
siony. rozdrażnia na nowo sprawę, która zostala z takim 
trudem załagodzoma i utrudnia rządowi doiście do porezu- 
mienia z lojalnymi ukralńcami w kwestji uniwersyteckiej, Oto 
dzisiaj Lwów gwałtownie protestuje przeciw proj'ktowi u- 
szczęśliwienia go uniwersytetem ukraińskim, a protesty te 
wywołują ostre polemiki ze stróny ukraińców, którzy oczy- 
wiście idą teraz w żądaniach swych znacznie dalej, niż przed- 
tem, widząc, że jeden “z polskich ministrów obiecuje im w 
Lidze Narod. Lwów, jako stedzjbę uniwersytetu na czas najbliż 
Szy... P Skrzńvski nie miał tytułu do czynienia takich o- 
bietnic nie miał prawa poruszania sprawy która dopiero po 
konferencjach rządu z przywódcami stronnictw lub pzy- 
nalmniej z komisja kresowa, może być zadecydowaną. Choć 
p Skrzyński wymazał Lwów ze stenogramu, to jednak nie 
zdola £o wymazać z pamięci członków Ligi. Rada Ligi mo- 
że upomnieć się wkrótce o wykomanie tej obietnicy, zło- 
żomej przez p. Skrzyńskiego z taką lekkomyślnością i bez u- 
poważnienńia. Postarają się już o to ukraińcy, zasypujący Ligę 
swemi petyciami, lub delegat niemiecki, który zapewne fuż 
w najbliższych miesiącach zasiądzie w Radzie Ligi... 

Jest jasnem, że obecność p. Skrzyńskiegzo w gabinecie 
oslabi bardzo stanowisko rządu w stosunku do popierających 
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Z kongresu akademickiego. 


Katowice 16. 9 .(PAT.) Dziś o godz. 8%4 uczestnicy 
międzynarodowego kongresu akademickiego złożyli 
wieniec u stóp pommika powstańców. Następnie © godz. 
10 udali się do Królewskiej Huty, gdzie zwłeđzil} %0opal- 
nię św. Jacka. O godz. 13 i pół Skarbofern podejmował 
gości zagranicznych śnadaniem W czasie którego wy- 
głoszono liczne przemiówienia. Jako pierwszy witał 
gości pos, Korfanty. Wieczorem odbył się w Katowi- 
cach w sali Scimu ślaskiego raut. O godz. 10 wieczo- 
rem goście odjechali do Warszawy. 

Warszawa, 16. 9. (PAT) Po uroczystem powitaniu 
kongresu C., I. E. przez uniwersytet warszawski rozpo- 
częło się w auli uniwersyteckiej plenarne posiedzen'e 
rady administracyjnej. Po złożeniu przez p. Gerarda 
sprawozdania z działalności ©. | E zabrał głos p. Mumk 
(Czechosłowacja). który postawil formalny wniosek w 
Sprawie utworzenia płatnego stalego sckretarfatu C, 
E. Wniosck przyjcto jednomyślnie. W dałszym ciągu p. 
Czerwiński odczytuje raport komisji weryfikacii manda- 
tów. Wedłuy raportu tego Anglja uzyskala prawo do 
trzech głosów, Belgja -- 2. Danja — 2, Finlandja — 2, 
Szkocja — 3, Włochy — 3 Luxemburg — 1 Czechosło- 
wacja — 3. Ruumtnia — 3, Szwecja — 2, Polska — 2, 
Francja — 3, Szwajcaria — 3. Jugosławia — 2. 

Generalne zjednoczenie studentów duńskich przesła- 
ło zarządowi konfederacji list występujący przeciwka 
obecnej na kongresłe dciegacji duńskiej. List ten prze- 
kazano zebraniu szefów delegacji. Ukraińcy upoważnili 
do reprezentowania swego związku Anglików. P. May 
(Anglia) zapytuje czy delcgacia ukraińska przybyła do 
Warszawy. P, Remhe'iński odpow'ada twierdząco, przy- 
czem zaznacza że Ukraińcy nie chcieli zamieszkać w 
pokojach przygotowanych przez biuro kongresu ani ja- 
dać wspólnie z innemi delegacjami. zaznaczając przy- 
tem, że posiadają w Warszawie znajomych. odmówiii 
równicż przyjęcia przewodników. oświadczając, że do- 
statecznie znają Warszawę ` język polski. 

Po kilku jcszcze przemówieniach raport komisji we- 
ryfikacji mandatów z wyjątkiem sprawy Ukraińców zo- 
stał przyjęty. P. Lear, odczytuje raport komisji propa- 
gandy. Komisja postanowiła jednomyś!nie (przy wstrzy- 
maniu sę od OD sowania Gzechów), przedstawić radzie 


administracyjnej wriosek o przyjęcie Węgier jako człon 
ka rzeczywistego C. I. E. W głosowaniu wniosek o prz 
ięcie Węgier przeszedł 43 głosami przeciw jednemu dR- 
legacji wstrzymującej się od głosowania (Czechosłowaw 
kiej). Zaznaczyć należy, że delegacja jugosłowiańska, 
i rumuńska głosowały za przyjęciem. P. Munk zane 
wiada w imieniu młodzieży czechosłowackiej usilne dm 
żenia do jaknajserdeczniejszei współpracy z młodzieżą 
węgierską. Oświadczenie to spotyka się z ogólnym 
aplauzem zgromadzonych. Kończąc p. Lear odczytał 
teksi depeszy kongresu do min. Skrzyńskiego. która % 
depesza została przyjęta oklaskami. O godz. 13 zakoń- 
czono posiedzenie. 


OTWARCIE ZAWODÓW SPORTOWYCH. 


Warszawa, 17. 9. (PAT.) Dziś w godzinach popołuń- 
niowych odbyła się w qarku Sobieskiego uroczystość 
otwarcia międzynarołiowych zawodów tiekko-atletych 
nych z okaz odbywającego się w Warszawie kongrega 
C. L E Zawody zaszczycili obecnością premier Grai 
ski. Miklaszewski, minister pełnomocny Franci! de Pa- 
nafieu í minister pefnomocny Anglii Max Mütter. 


Zawodnicy Stanów Zjedn., Anglii, Francji, Estoni 
Włoch i Polski przemaszerowali przed trybunałem, ch% 
ląc przed premierem sztandary. Po defiladzie ustawili słę 
zawodn<cy na boisku, poczenz nrón. Mikłaszewski w imie- 
niu rządu otworzył międzynarodowe zawody. W jinis- 
niu młodzicży polskiej przemówił Komisarz sportowy 
kongresu p. Nadratowski wyrażając. radość z powodu 
zaszczycenia przez tak wybitnych zawodników, oraz nā- 
dzieję, że te zawody przyczynią się do zacieśnienia wę- 
złów przyjaźni między narodami świata. Nastęgnie ag~ 
byly się zawody. 


Warszawa, 17. 9. (PAT.) Wczoraj w godz. wieczor- 
nych obradowała komisja propagandowa. która rozna- 
trywała sprawę przyjęcia Gruzji do C. IL. E. Uchwalona 
wniosek o przyjęcie Gruzji na członka wolnego C. I. F. 
z tem że o ile nastąpi uzgodnienie stanowiska Z. N. $ 
Gruzji ze stanowiskiem C. I. E., rada administracyjna po- 
stawi 1a zebraniu owólnem wniosek o przyjęcie Gruzii 
na członka rzeczywistego. Zebranie przeciągnęło się da 
fodz. 2 w nocy. 


Z Ligi Narodów. 


Genewa, 17. 9. — Obrady nad nowym projektem arbi- 
trażu, zab'zpieczenia i potem rozbrojenia, trzech rzeczy prze- 
widzianych w Statucie Ligi toczą się w ciąz'ym oparciu o 
Statut, — Więc np. sankcje gospodarcze i zbrojne są w art. 
16-tym statutu i muszą zostać. Ważność traktatów nie może 
być poddana arbitrażowi. bo są osobne zastrzeżenia w art. 
19-ym statutu, Tak samo jnne ważne sprawy. Naogół zatem 
przeważa dążność do nienaruszania niczego zę Statutu, a u- 
zupełnienia luk i niedość określonych postanowień. które za- 
wiera. 

TREŚĆ PROJEKTU 

Projekt zawiera rozwinięcie postanowień Statutu Ligi o 
postępowaniu roziermczem, które chce upowszechnić, oraz o 
zapewnieniu bszpieczeństwa w oparciu o istnieliące już w 
Statucie sankcje także zbroine przeciw napastnikowi, którym 
wedle nowego określenia ma być uchylający się od arbi- 
trażu. 

Bardzo ważne jest wyjęcie z pod arbitrażu sprawy wy- 
mienionej w art. 
możności zwrócenia się Zgromadzena Ligi do członków o 
nowe zbadanie traktatów. które stały się niemożliwe do sto- 
sowania, co znaczy, że sprawy granic nie mogą być przed- 
mietem arbitrażu. Dzisiaj przeskoczono pierwsze artykuły 
arbitrażowe i załatwiono art. 7-my o bezpieczeństwie, 

Zresztą istnjicje tam także postanowienie, że nawet prze- 
ciw napastnikowi nie można naruszyć art. 10-go Statutu Li- 
gi. poręczającego nienaruszalność granic. Sojusz grup państw 


19-ym Statutu t} wspomnianej tam oględnie | 


będą mogły zostać jako jeden sposób zastosowania rękojmi 
bezpieczeństwa. 


STANOWISKO ANGIELSKIE. 


Genewa, 16 wrześpia. — Lord Parmoor anı dał ani cofnal 
jakąkolwiek zapowiedź ostateczną oddania przez Anglję floty. 
dla sankcji Wywołało to duże poruszenie, Przedsawiciel A- 
jencji Havasa w porozumieniu z Reuterem stwierdził, że mia 
prostuje to oświadczeń wyraźnych lorda Parmoora 1 wcze- 
rajszego porozumienia. lecz znaczy tylko. że postanowienia 
w Genewie nie są narazie jeszcze ostateczne. 

Genewa, 17. 9. (PAT). Rada Ligi Narodów. obradując 
nad sprawą odbudowy finansowej Austrji. wysłuchała spra- 
wozdania referenta tei sprawy Salandry, komisarza jenerał- 
nego Zimmermanna i kanclerza Seibla Rada uchwaliła reze- 
lucję, w której podkreśliła znaczenie jakie przywiązuje ca 
szybkiego przeprawadzenia reform przewidzianych w spra- 
wozdaniu komitetu finansowego. 

Genewa 16 września. — Podkomisja rozbrojeniowa Dwa- 
nastu odbyła dzisiai dwa posiedzenia. rano | popołudniu. Pod. 
Stawą obrad jest nowy projekt umowy o arbitrażu i zabew- 
pieczeniu. jeszcze nie zupełny, gdyż Podkomisia Prawnicza 
Czternastu ma uzupełnić postanowienia arbitrażowe. Sprawo» 
zdawca p. Benesz przedstawił ten projekt jako wynik ®cxo- 
rajszego porozumienia angielsko-francuskiego. Obrady Podko. 
misji otoczone są w zasadzie i w znacznej mlerze w rzeczy- 
wistości tajemnicą. 


Wydalanie robotaików polskich z Niemczech. 


Berlin, 16 września, -- Ze źród'a wiarogodnego dowiadu- 
ją się. że zanosi się na nowe mascwe wydalania robotników 
polskich z Niemiec. Z chwilą, gdy władze francuskie wzgl. 
belgijskie oddadzą w ręce niemieckie okupowane dotąd ob- 
szary Zagłębia Ruhry, mają być wydaleni z granic Niemiec 
wszyscy robotnicy polscy na tym obszarze zatrudnieni, a to 


z tej racji, że w czasie okupacji wstąpili do służby kolejowej 
wzgl. do służby w rozmaitych przedsiębiorstwacy przemy- 
słowych. Jedną grupę robotników polskich wyjeżdżających z 
obszaru Ruhry zatrzymano i internowano w bafakach w 
Essen. 
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go dotąd stronnictw. P. Skrzyński okazał się w Genewie 
przedstawicielem polityki lewicowej. idącej w danym wy- 
padku nawet przeciw polityce oficjalnej Sejmu i rządu. Wo- 
bec tego trudno mieć na przyszłość zaufanie Już nietylko dc 
jègo inteligencji ale i do jego lojalności. Przesunięcia per- 
soralne, zarząć me przezeń celem obsadzenia wszystkich 
ważnych stanowisk mężami zaufania lewicy i masoneril (żyd 
do Rzymu!) chyba tej nieufności nie osłabią. 


Drugiem (chronologicznie iednak pierwszęm) — kaj 
jenlem p. Skrzyńskiego była jego mowa nad sprawą arhitła- 
żu i sojuszów. P. Skrzyński próbował dostosować się do 
stanowiska Anglji i w tym celu zaniechał nawet protestu w 
sprawi» (Górnego Śląska, — choć jeżeli kto, to przedstawiciel 
Polski winien z największym naciskiem poprzeć tezę Her- 
riota. żądałącą zabezpieczenia przed  rozbrojeniem, oraz 
sankcii wojskowych. jako warunku zastosowania arbitrażu, 
Żadne państwo w Europie nie jest tak jak Polska zaintereso- 
wane w zapgwnieniu represyj wojskowych wobec napastnika. 
W ten tyiko sposób będziemy zabezpieczeni przeciw napaści 
ze strony Niemiec lub Rosji. Blokada gospodarcza propono- 
wana prżzz Anglje nie przeszkodziłaby obu tym kolosom 
zniszczyć Polski... Jest to tak proste, Że nawet tacy anglo- 
file, jak Theunis, Palitis i Benesz, których państwom zagra- 
ża również napaść sąsiadów, choć nie tak groźna jak Połsce, 
odważyli Się na polemikę z tezą Mac Donalda!... Dopiero. 
gdy prasa polską wystąpiła przeciw wszelkim dwuznaczno- 


. 


ściom w tej sprawie, złożył p. Skrzyński w Komisji Rozbro. 
jenła odpowiednie oświadczenie, które przyjmuje bez za- 
strzeżeń tezę francuską. Główne jej myśli są nastepujące: 
Państwo nieotoczone morzami, a otoczone sąsiadami, nie 
należącymi do Ligi, musi mówić: Naprzód zabezpieczenie, 
potem rozbrojenie. 

Postępowanie arbitrażowe wraz z określeniem pojęcia 
napastnika należy powierzyć nie Międzynarodowemu Try- 
bunałowi Sprawiedliwości w Hadze, ale Radzie Ligi. 

Arbitraż powinien być przymusowy, ale z wyłączeniem 
spraw granic jako nienaruszalnych. 

Sankcje przeciw napastnikowi muszą być także wojsko- 
we i zapewnione przez państwa zagrożone, podczas, gdy inne 
mogą dać sankcie gospodarcze. 

Oświadczenie to złożone być jednak powinno już na peł. 
nem Zgromadzeniu Ligi, złożone obecnie w Komisji oznacza 
ono wycofanie się z pierwszego stanowiska, co chyba nie 
wzmacnia autorytetu Polski, Dowodzi Jedynie, że p. Skrzyń- 
ski ma opinie bardzo elastyczne .... 

Zaznajomiwszy się z obu występami pana Skrzyńskiego 
powróci p. Grabski zapewne do swej piertvszej opinii. jaką 
w lipcu wobec przywódców Stronnictw wygłaszał przy oma- 
wianiu następstwa po p. Zamoyskim: każdy, byle nie Skrzyń- 
ski. P. Skrzyński mianowany w chwili zakłopotania okazał 
się nleodpowiednim nawet na czas wakacyj. (Gł. Narodu). 
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Duzpotke pasze Fat 


które w Swych domach zatrudniają służbę domową powinne 


J 
skłonić do obowiązkowego wzięcia udziału w głosowaniu do I ji i JI | 
4 Kasy Chorych, podkreślając istotne korzyści z oddania głosów W MI, lo 
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Memorjał Petruszewicza o Mażopolsce Wschodniej. 


Genewa, 16. 9. — Dzisiaj wydany został memoriał, | Wschodniej, napada na ostatnie ustawy językowe, za- 
obejmujący ł6 stron druku, podpisany przez Eugenjusza | powiada bojkot Uniwersytetu ruskiego w Krakowie i żą- 
Petruszewycza; prezesa Ukraińskiej Rady Narodowej. | da rewizji przynależności Małopolski Wschodniej na 
Memoriał odresowany jest do Zgromadzenia Ligi. Me-1 podstawie art. 19-go statutu Ligi. 
morjał przedstawia sprawę przynależności Galicji — zo 


Mussolini a Szwajcarja. 


by. nie mogły obojętne. Ziemia niemiecka przed 
bramami Medyolanu oznaczałoby zagrożenie Włoch;,. 
Wiceprezydent kantonu uspakajał obawy Musso- 
liniego, który przestrzegał, że Włochy pilną uwagę 
zwracają na zajścia w Tessinie. Chcą one, by kanton 
ten pozostał szwajcarskim, lecz nie niemieckim. 


Monachium, i7. 9. (Tel. wł) Ńzwajcarskie 
pisma donoszą, że w rozmowie z radcą Haan i wice- 
prezydentem kantonu Tessin z Mussolinim w Rzymie 
zwrócił ostatni uwagę na obawy, które żywią Włochy 
że w kantonie tessińskim element niemiecki coraz 
bardziej się wzmacnia i się pomnaża. „Gdyby istotnie 
tak było, mówił Mussolini, wtedy Włochy pozostać 


Walki w Chinach przybierają na sile. 


Nowy York, 16,19. (PAT.) Wedle doniesień z Tokio ą Waszyngtonu jest rzeczą pożądaną, chodzi o sprawy 
wkroczenie wojsk Czang-Tso-Lin do Mukdenu, gdzie | bardzo ważne. Chociaż Ministerstwo marynarki odmó- 
zostały skoncentrcwane główne siły, mające ruszyć na | wiło dziennikarzom wszelkich wyjaśnień, ogólnie panule 
Pekin, spowodowało ostry sprzeciw ze strony general- | przekonanie, że odwołanie ministra marynarki do Wa- 
nego konsula japońskiego. Nie jest wykluczone, że do] szyngtonu spowodowane zostało zawikłaniami w Chi- 
Mukdenu zostaną wysłane wojska japońskie dla zape- | nach. 
wnienia porządku. Londyn, 16 września. Korespondenci pism londyń- 

Londyn, 16, 9. — Z Waszyngtonu donoszą: Prezy- | skich dowiadują się od funkcjonariuszy kolei Tiensin- 
dent Coolidge wezwał Ministra Marynarki, który bawi | Szanghaj, że nad granicą prowincji Czile i Feng-Tien 
w Kalifornii, do natychmiastowego powrotu do Wa-l toczy się bitwa. Z Pekinu odesłano koleją 12 tysięcy 
szyngtonu. W depeszy swej użył prezydent Coolidge | żołnierzy do Szanghaju. 
następujących słów: Natychmiastowy przyjazd pana do | 


MOWA WITOSA W CIECHANOWIE. 


, , Warszawa, 18. 9. (AW). „Echo Warszawskie” zamieszcza 
obszerne sprawozdanie z mowy Witosa, wygłoszonej w Cie- 
chanowie. B. premier powiedział, że prawdziwem nieszczę- 
ście mPolski jest brak większości narodowej w seimie. Pofą- 
czenie Pjasta z prawicą dokonało tego, ale to jeszcze za ma- 
ło. Prawica podczas wyborów — ciągną! dalej pos. Witos — 
atakowała nas zawzięcie. My nie pozostaliśmy iej dłużni. Ale 
to było dawno, podczas gorących czasów wyborczych. Dziś. 
trzeba interesy partyjne skasować i dbać o dobro ojczyzny. 


ZAMKNIĘCIE TARGÓW WSCHODNICH. 
W poniedziałek zamknięte zostały Targi Wschodnie. 
W ostatnim dniu Targów zwiedziło wvstawę kilkanaście 
tysięcy osób. Ogółem w ciągu 10 dni zwiedziło Targi 
około 40000 osób. 


GŁOSY PRASY ANGIELSKIEJ. 


Londyn, 17. 9. (PAT). „Morning Post“ protestuje energi- 
cznie przeciwko projektowi oddania floty angielskicj na u- 
sługi Ligi Narodów. Sama idea poddania tak uwielbianej przez 
uaród floty, kontroli zagranicznej — płsze dziennik — mo- 
głaby bardzo źle usposobić naród dla projektodawców. 

„Times“ w artykule wstępnym zaznacza, iż z powodu 
deklaraciji lorda Parmora, złożonej w Genewie, sytuacja stała 
się niejasną. Należy ją — zaznacza dziennik — postawić we 
właściwem świetle. Nie może być mowy — pisze „Temps“ — 
o zmniejszeniu autorytetu rządu Anglij w sprawach. dotyczą- 
cych angielskiej marynarki, będącej główną 
bronną. 


ANKIETA W SPRAWIE WARUNKÓW BYTU URZĘDNIKÓW 


Zarząg główny stowarzyszenia urzędników państwo- 
wych w Warszawie postanowił rozpisanie ankiety w spra- 
wi warunków bytu urzędników. Zebrany materiał informa- 
cyjny mia służyć za podstawę przy rozwiązaniu kwestji upo- 
sażenia. Ankieta obejmować mo sprawę mieszkaniową, spra- 
wę warunków urzędowania, zadłużenia, życia kulturalnego 
L ESD: 


STRESEMANN UDAJE SIĘ DO SZWAJCARII. 


Wiedeń, 16. 9. (AW). „Die Stunde“ donosi z Genewy, iż 
uchodzi za rzecz pewną, że w naibliższym czasie dr. Stre- 
semann uda się do Szwajcarii, celem podjęcia rokowań © 
wstąpienie Niemiec do Ligi Narodów, 


jej tarczą ©- 


* 


DOOKOŁA MORDERSTWA CASALINIEGO. E 

Rzym, 16. 9. (PAT.) Wczoraj odbył się uroczysty 
pogrzeb deputowanego Casaliniego. W pogrzebie wzię- 
li udział przedstawiciele parlamentu i rządu z Mussolinim 
na czele. 

PRZEMYSŁOWCY DUŃSCY W WARSZAWEI. | 

Warszawa, 16 9.. (AW). Członkowie delgacji przemy- 
słowców duńskich zwiedzili tutejsze fabryki i poczynili liczne 
tranzakcje handlowe. Niektórzy Z nich powzięli zamiar otwar- 
cja stałych reprezentacji handlowych w Warszawie. 


u podsiaw calokształtu życia gospodarczego kraju | wymazają 

planowych i na dłuższą metę zakrojonych zabiegów. 
2210 OGIE lid OMOLZII Bezrobocie więc likwidowane będzie ostatecznie tylko 
m | w ścisłym związku ze stopniowem uruchomieniem warszta- 


tów pracy — całe zaś t zw. zwalczanie bezrobocia z komiecz- 
ności ograniczać się musi do wynajdywania sposobów czaso- 
wego choćby Zatrudnienia bezrobotnych, odpowiednio do ka- 
żdorazowych warunków lokalnych, a głównie do łagodzenia 
w miarę możności ujemnych skutków bezrobocia mając przy- 
tem stale na uwadze, że usunięcie skutków bezrobocia, nie 
usunie w żadnym wypadku przyczyn bezrobocia. W tym też 
kierunku mogła tylko iść akcja powołanych do tego Wladz 
państwowych, które dla uzyskania możliwie wszechstronnych 
wiadomości o stanie spraw bezrobocia i wykorzystania ich 
dla jak najskuteczniejszego działania zaradczego — powołały, 
do życia Komisje Walki z Bezrobociem, instytucje kolegjalne 
o charakterze organu doradczego. 

Ponieważ zaś z przyczyn zasadniczych poprzednio po- 
danych, działalność tych władz nie mogła się przyczynić bez- 
pośrednio i w znacznej mierze do zwalczania samego bezro- 
bocia — Starała się Komisja wskazywać im wszelkie Środki, 
zmierzające do zwalczania skutków bezrobocia a w pierw- 
szym rzędzie do udzielenia bezrobotnym doraźnej pomocy w 
zaspokojeniu pierwszych potrzeb życiowych. 

W tym kierunku osiągnęła Komisja za pomocą Władz 
Państwowych j samorządowych przy Skutecznem współdzia- 
łaniu społeczeństwa pożądane wyniki. Wprawdzie przyczy- 
ny bezrobocia ze względów zasadniczych usunięte zostały 
tą działalnością tlyko w pewnej mierze, natomiast ujemne sku- 
tki bezrobocia nie dały się odczuć zbyt dotkliwie I nie wywo- 
łały zakłócenia normalngeo trybu życia publicznego 

Środkiem do łagodzenia skutków bezrobocia było: two- 
rzenie kuchni ludowej dla żywienia bezrobotnych, doraźne 
zatrudnianie bezrobotnych przez samorządy oraz udzielanie 
zapomóg doraźnych w wypadkach niecierpiących zwłoki. 

Ze względu na zaprowadzone oszczędności w wydatko- 
waniu funduszów państwowych w związku z ogólną sanacją 
SHSrbu — zmuszone było Ministerstwo Pracy i Opieki Spo- 
łecznej ograniczyć do minimum finansowy udział rządowy 
w planowanej akcji żywienia bezrobotnych, przenosząc tem- 


Klęska bezrobocia dotknęła po wojnie światowej na ró- 
wni z innemi dzielnicami również i Województwo Pomorskie, 
üa co złożyły się głównie nasępniące przyczyny: 

Ustała emigracja do Niemiec, a to wskutek nieuregulo- 
wania w drodze odpowiedniej konwencij sprawy ochrony na- 
szego robotnika, udającego się tam od dziesiątek lat za pra- 
cą. 

Wskutek redukcji zakładów przemysłowych, a jeszcze 
znaczniejszej redukcji personelu robotniczego straciło pracę 
6659 pracowników. Przed wojną światową w roku 1913 było 

em czynnych 2644 zakładów przemysłowych z 31.923-ma 
robotnikami, gdy w roku 1923 zostało w ruchu wprawdzie 
2615-zakładów, ale te zatrudniały tylko 25.264 ludzi. czyli. 
że Przemysł pomorski zatrudniał po wojnie śwfitowej zale- 
dwie 79 proc. robotników zatrudnionych przed wojną. Przy- 
czymy tego faktu należy szukać w zastoju w przemyśle, spo- 
wodowanym głównie brakiem zdrowego kredytu, a także 
brakiem odpowiedniego zbytu wyrobów przemysłowych. 

Resztę bezrobotnych zwiększyli znacznie reemigranci ¿i 
repair jancj. b i 

Liczba bezrobotnych, zareiestrowanych w P. U. P. P. 
wahałąca się w ubiegłych latach zależnie od pór roku, wzeglę- 
dnie zapotrzebowania robotnika między liczbą 500 w lecie, 
a 4000 W zimie, wynosiła w dniu 31 lipca br 1302. 

Według zawodów było w tym cza$ie bezrobotnych: gôr- 
ników 7, robotników metalowych 101, budowlanych 139, drze- 
wanych 61, skórnych 9, robotnikwó niewykwalifikowanych 761, 
służby domowej 6, robotników rolnych 132, biuralistów 35, 
mych zawodów 51. 

W dniu 16-go sierpnia br. było 1469 bezrobotnych, za- 

> rejestrowanych w P. U. P. P, Woi. Pomorskiego. 

Usunięcie bezrobocia, będącego głównie nieuniknionem 
pastęDatyem zastojn w przemyśle, a więc zmniejszenie za- 
potrzebowanja robotników stoi w ścisłym związku z usunię- 
siem Dizyczyą tegoż zastoju, które sięgają już do głębokich 


z 


samem punkt ciężkości tej akcii na samorządy. 

Wynikiem skoordynowanej działalności rządowej, samo- 
rządowei i społecznej było uruchomienie w sezonie zimowym 
6923/1924 siedemnstu kuchni ludowych dla bezrobotnych, 2 
których korzystało dziennie przeciętnie 5769 osób - Na u. 
trzymanie kuchni wydano w tym sezonie i to tylko do mar- 
ca br. 30901 646158 mkp. gotówką, a dary w naturze prge: 
wyższały swą wartością znacznie gotówkę i stanowiły pud- 
stawę gospodarki kuchni ludowych, 

W kwietniu 1924 roku uruchomił Rząd na czes do wej- 
ścia w życie Ustawy o zabezpieczeniu na wypadek bezro 
bocia fundusz na pomoc kredytową dla Związków Komunal- 
nych na opiekę nad bezrobotnymi. 

Z dobrodziejstw tej akcji państwowej skorzystały Magi- 
straty miast Torunia, Grudziądza i Chełmży. 

Magistrat miasta Torunia zatrudnia przeszło 100 bezro- 
botnych, żywicieli większych rodzin, przy planowych pra- 
cach miejskich, iak usuwanie fortów, naprawą j brukowanie 
ulic itp. 

Magistrat m Grudziądza uruchomił torfiarnię miejską, 
zatrudniając przy cksploatacii torfu į innych pracach Około. 
150 bezrobotnych. 

Magistrat miasta Chełmży zatrudnia przy planowych ro- 
botach miejskich okołc 50 bezrobotnych 

Obecnie pomoc materialną dla bezrobotnych normuje u- 
stawa z dnia 18-go lipca 1924 r. o zabezpieczeniu na wypadek 
bezrobocia. Ustawa ta będzie stopniowo przeprowadzana w 
ciągu roku zaczynając w tut. Województwie od miast Torunia 
i Grudziądza. 


Wzrost agitacji odwetowej w Niemczech. 


O agitacji niemieckiej na pograniczu poznańskiem do: 
nosi korespondent „Postępu“ z Trzciela: 

W dniu 7. 9. 24. (w niedzielę) odbył się ziazd okręgu 
granicznego „Stahlhelm“ w niemieckiej części m. Trzciela 
po niemiecki Tirschtiegci. Od samego rana wielką ilością 
samochodów ciężarowych i osobowych zwożono uczestników 


zjazdu i ludność okolic bliższych j dalszych. Miasto przy- 


brane w narodowe cesarskie barwy. Ziazd otworzyć miał 
były szef sztabu armij niemieckiej gen. Ludendorff. lecz z 
nieznanych powodów nie przybył, przysyłając w zastęp- 
stwie swojem delegację w składzie nieznanym. Około godz. 
11-tej przed południem odbyła się zbiórka „Stahlhelmu* przed 
kościołem ewagielickim nastąpił szereg przemówień, dano 
szereg salw karabinowych oraz odśpiewano  „Deutschłand 
ueber ałles*. Między innymi wygłosił przemówienie niezna- 
nego nazwiska podporucznik niemiecki z Szeląków pod 
Pszczewem, który zakończył przemówienie słowami: „Nie- 
der mit Polen, verfluchten Polen“. 

Od godziny 9-ej rano bez przerwy aż do zmierzchu przy 
zaporze granicznej zgromadzoną była ludność niemiecka Z 
miasta ciągle przybywały do Zapory oddziały piesze i me 
samochodach osobowych, oddziały „Stahlhelmu*, umunduro- 
wane po części kompletnie, po części w czapkach munduro- 
wych zbliżonych do austrjackich kepi. lecz o różnych bar- 
wach. Ludność niemiecka zachowywała się demonstracyjnie, 
rzucając pod adresem urzędników policji granicznej i straży 
celnej wyzwiska jak» „Haut den Hund verfluchten, siehst 
ihn Legt an, na verflucht „jeszcze Polska nie zwinęła”, ach 
wollen wir rueber, wollen wir die Jungs stuermen „in 5 Mi- 
nuten sind wir drueben und ziehen die Kadaunen raus“. To 


samo czyniły oddziały „Stahlhelmu”, przybywający na zmia- 


nę do zapory granicznej. "Po odśpiewaniu pieśni, i okrzyku 
„Hurra“ i rzuceniu obelg w strane polskich urzędników, od- 
dział odchodził, na jego miejsce przychodził inny itd. 

Wśród licznej ludności i oddziałów „Stahlheimu* zaw- 
ważyć było można żandarmów krajowych (Landiaeger) ! u- 
rzędników kryminalnych policji niemieckiej, którzy dopusz» 
czali ludność do zapory, dozwalając na demonstracyjne za- 
ci :wanie i wybijanie z wściekłością zaporę graniczną nič 
niirvcką. O godzinie ł8-ej, gdy od strony polskiej szli ludzie 
do stacji kolejowej polskiej Trzciel po szosie neutralnej, kifka 
„Stahlicimowców'* wypadło z poza zapory na szosę neutral- 
ną, zatrzymując idących. Na wezwanie urzędnika polich 
kryminalnej niemieckiej dopiero cofnęli się z powrotem 
Trwało to przez krótki moment ták, że straż polska nie zdą. 
żyła przeciwdziałać temu. 

Program zjazdu „Stahlhelmu* w głównej mierze poświę- 
cony był sprawie wojskowych ćwiczeń, które odbyły Się, 
lecz nie wiadomo pod jakiem kierownictwem. Oprócz tego 
dokonano odsłonięcia i poświęcemia pomnika poległych we 
walkach powstańczych. Oddziały „Stahlhelmu*, jakie zau- 
ważono na pograniczu, nie były uzbrojone w broń długą 
palną, lecz w kije, jakich używają hercerze. Przypuścić je- 
dnakże należy, iż organizatorzy zjazdu Świadomie wysyłał 
oddziały na granicę bez palnej broni, aby nie zdemaskować 
właściwego charakteru „Stahlhelmu*. Natomiast, że br 
„Stahlhelm“ posiada, dowodziły liczne salwy karabinowe X 
i strzelanie, jakie odbyło się w strzelnicy. Demonstracja, 
jaka odbyła się przeciw Polsce przy zaporze zranicznej, nie 
była objawem luźnego wybuchu nienawiści Niemców %0 
Polski, lecz zorganizowaną akcją przez „Stahlhelm“, dow- 
dem czego była planowa akcja zorganizfdyanych oddziałów 
„Stahlhelmu*, Pomiędzy umundurowanymi „Stahlhelmow= 
cami“ w luźnych grupkach, wpadli w oczy ludzie starsi © 
typowym wyglądzie oficerów pruskich. 
IEEE"... muje coz m. w 

MARX PODRÓŻUJE. 


Berlin, 16. 9. (PAT.) Kanclerz Rzeszy Marks, który 
na jeden dzień przybył do Berlina, wyjeżdża ponowńiie 
na tydzień. Decyzje gabinetu co do zasadniczych spraw 
politycznych, odłożone zostały do czasu powrotu kam 
cierza t. zn. do poniedziałku. 


- 


Oszczerstwo o rzekomem uciskaniu 
mazurów-ewangielików. 


Otwarty list senatora Bolesława Limanowskiego w „Ro- 
botniku” warszawskim żywem odbił si ęechem mishowicie 
w Dzialdowskiem. — W numerze 211 „Gł. Pom.* wypowie- 
uzic'iśmy nasze zdanie. Przysłuchajmy się, co w tej spra- 
wie ma do powiedzenią „Gaz. Działdowska*: 

Zwracając uwagę na „list otwarty“ i ustęp tego listu, 
dotyczący odwiedzin Działdowa przez senatora Limanow- 
skiego, pisze „Gaz. Działd.': 

„Tu pan „towarzysz“ znalazł nietylko mazurów naj- 
bardziej pod względem narodowym uświadomionych i „wrącą 
pracę odrodzeńczą* dla całego Mazowsza pruskiego, ale też 
spotkał się niestety z żalami i skargami niechętnego a na 
wet wrogiego traktowania mazurów ewanzielików i to przez 
kogo? Otóż nie kto inny jest tym prześladowcą jak właśnie 
tnowu ta nieznośna „napływająca polsko - katolicka burżu- 
azja' a co goPSZa, nawet j sądy polskie. 

Niemało prześladuje ich także i pan wizytator szkolny 
rie pozwalający, aby dorosłe panny i młodzież męska uczęsz- 
czały do tutejszego seminarium nauczycielskiego wspólnie, 
a koroną tego wszystkiego to fakt, że i pan wojewoda dr. 
Wachowiak zamiast prześladowców wysłać na złamanie kar- 
ku, sam w celu prześladowania mazurów ewanzielików po- 
łączył się z endekami!? którzy rzekomo do objęcia godności 
wojewody Się przyczynili i dopuszcza; że się przesiedla funk- 
sjomarjusza państwowego ewanzielika, a na jego miejsce spro- 
wadza katolika. 

Nie dziwię się panu senatorowi. iż takie rzeczy pisze, 
gdyż poniekąd usprawiedliwia go krótka znajomość jego z 
mazurami. Jest to bowiem serdecznie mało być w Kurkach 
u szanownego obywatela X i zjeść obiad w Brodowie u oby- 
wateła Y. Każdy z nas napfywowców polsko - katolickich 
burżujów i nieburżujów zna mazurów na wskroś, gdyż ży- 
jemy 1 pracujemy tu wspólnie. Co najciekawsze dla pana 
senatora -— zgadzamry się wyśmienicie. co mogą poświad- 
czyć wszyscy mazurzy, jak z miasta tak į z powiatu, a nawet 
szanowny obywatel z Kurków, którego pan senator zaszczy- 
eh swemi odwiedztnami, no I ten z Brodowa, u którego zjadł 
obiad. 

W Sadzie tutejszym także zaSładają mazurzy jako ławni- 
ey podczas rozpraw i jeszcze nie słyszano. ażeby inaczej 
traktowano mazurą ewangielika a inaczej katolickicgo na- 
pływowca. 

Ten pan wizytator szkolny wzgl. ministerstwo musieli 
mieć też swoje przyczyny, iż na nczęszczanie do seminar- 
im nauczycielskiego wspólnie chłopcom i dziewczętom nie 
chciełł zezwolić i bardzo wątpię, iżby to mazurzy uznali za 
swoją. jakąś krzywdę. 

Co stę tyczy owego przesiedlenia funkcj. państw. ewan- 
zielika to podobny wypadek nie jest mi znany; natomiast 
znany tu jest wypadek przesiedlenia takiego sobie „napły- 
wowca polsko - każplickiego burżuja* nie mówiąc już nic 
b przesiedtonych wzgi. mających być przesiedlonymi polsko- 
katolickich nieburżniów. 

Choćby i nawet zaszedł wypadek przesiedlenia fumkcj. 
ewangielfka, a na jego miejsce sprowadzenia katolika: czy 
byłaby to taka wielka krzywda? Przecież mamy tu prawie 
wszystkie naczelne urzędy obsadzone urzędnikami ewangieli- 
kami i zupelnie słusznieby postąpiono, gdyby niektórych z 
nich wsunięto a zastąpiono katolikami; przecież Połska nie 
jest tyfko dla ewamzielfków, bo | katolicy mają prawo do- 
mażania się sprawiedliwego podziału pod tym względem 

Powyższe życzenie poczynienia niektórych zmian ną sta- 
aowiskach jest i życzeniem mazurów, gdyż nie wszyscy są 
kodni piastowania swych urzędów. 

Nie pomoże też nic przymilanie się mazurom przypomina- 
miem budowy kościoła w Działdowia przez Sejm uchwalonej. 
Jeżeli bowiem sprawa budowy kościoła w Działdowie byłaby 
tak nagląca, to i bez pomocy rządu kościół by postawiono; 
przykładem może tu służyć Wiełka Turza w naszym powie- 
cie, gdzie katolicy sobie porządmy* kościół postawili. 

Prawdę mówiąc to i katolicy są tu pod tym względem 
upośledzeni, gdyż kościół ich jest także za szczupły i do tego 
znajduje się poza miastem, ale o tem pan senator nie wspo- 
mina. 

Czy tu rzeczwiście się o mazurów ewangielików rozcho- 
dzi jest więcej, niż wątpliwe. Jest tu inny cel, a mianowicie 
ciągłe stwarzanie sprawy mazurskiej dla pokazania, iż mus! 
być ktoś, który się będzie musiał nimi zajmować i słyszałem 
raz podczas rozprawy sądowej zdanie wypowiedziane przez 
bardzo wpływowego działacza dla sprawy mazurskiej, że „na 
to odwodzono mazurów od opcji na rzecz Niemiec, gdyż gdy 
Ne będzie mazurów, to nie będzie pola do działania“. Otóż 
a to pole do działania się fozchodźi i o utrzymanie się przy 
władzy, ażeby broń Boże nie być zastąpionym przez katolika, 
kłórych tu na ich przekorę napływa coraz to więcej, a co 
gorsza to fakt, że mazurzy mają do nich więcej zaufania, 
niż do swych wodzirejów niepowołanych i dlatego, ażeby to 
zmufanie osłabić rzuca Się oszczerstwa różne o prześladowa- 
ulu mazurów przez „napływowców, ale naturalnie tylko ka- 
tujickich*. Oj palą się wam pięty niejednym, ale przyjdzie 
czas, Że i o was się powie: przyszła kryska na Matyska. 

Obywatel.“ 


XI Kongres Międzynarodowego Zw. 
Spółdzielczego w Gandawie. 


W dniach od lago do 4-go września br. odbył się w Gan- 
dnwie (Belgja) jódenasty Kongres Międzynarodówki Spół- 
dzielczej przy udziale około 400 delegatów z dwudziestu kilku 
Krajów. Z Polski było 6 delegatów: 3 od Związku Polskich 
Stow. Spożywców („Społem“), 2 od Związku Robotniczych 
Sław. Spółdzielczych (klasowego) i 1 od Narodowej Torhowli 
(vkraińskie we Lwowie). Z licznych powitań zasługuje na 
wzmiankę przemówienie p. Ponińskiego, sekretarza naszego 
poselstwa w Brukseli, który witał Kongres imieniem Rządu 
Rzeczypospolitej Polskiej. 

Najważniejszem z zagadnień kongresowych była sprawa 
ueaiuralwości politycznej Międzynarodowego Związku  Spół- 
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dzielczego. Już w dyskusji nad sprawozdaniem Komitetu 
Centralnego liczni mówcy rosyjscy domagali się od Związku 
wejścja w ścisły stały kontakt z komunistyczną Międzynaro- 
dówką Związków Zawodowych w Moskwie, gdyż kontakt 
podobny Związek nawiązał już z niezależną Międzynarodów- 
ką Zawodową w Amsterdamie. Kcmitet Centralny ze wzelę- 
du na polityczny charakter Moskiewskiej Międzynarodówki 
Zawodowej i jej zupełną zależność od partji komunistycznej 
— wypowiedział się przeciwko wnioskowi rosyjskiemu, ze 
swej strony stawiając wniosek, aby do czasu utworzenia je- 
| dnei politycznie niezależnej międzynarodówki zawodowej 
Międzynarodówka Spółdzielcza zawiesiła stałe współpraco- 
wnictwo z Międzynarodówką Amsterdamską. Za wnioskiem 
rosyjskim prócz delegatów rosyjskich, «głosowało zaledwie 
paru angielskich komunistów, Ale już komuniści czescy, dość 
liczni na Kongresie, powstrzymali się od głosowania. Rosyj- 
ski wniosek upadł, a uchwalono rezolucję Komitetu Central- 
nego. W trzecim dniu Kongresu delegacja angielska postawi- 
ła wniosek zasadniczy, ostro podkreślający bezwzględną po- 
lityczną i religijną neutralność Międzynarodówki Spółdziel- 
Wniosek ten został uchwalony przeszło 2/3 głosów. 
W ważnej sprawie stosunku między różnemi rodzajami 
kooperatyw Kongres uchwalił wniosek referenta Alberta Tho- 
inasa, dyrektora Międzynarod. Biura Pracy, wyrażający ży- 
czenie „organicznego i bezpeśredniego* stosunku pomiędzy 
kooperacją spożywców a kooperacją rolną — I to nietylko 
pomiędzy stowarzyszeniami oraz centralami krajowemi. ale 
też i w skali międzynarodowej „na zasadzie wzajemnego po- 
Szanowania odmiennych warunków pracy i życia“. 

W sprawie banków spółdzielczych powzięto uchwałę, 
która między innemi zawiera życzenie, ażeby oszczędności 
spółdzielców (członków spó!dzielni) były lokowane tylko w 
spółdzielczych organizacjach kredytowych 

W sprawie kobiecej uchwała stwierdza wielką roię ko- 
biet w ruchu spółdzielczym i konieczność andośnej propa- 
zandy.. > 

Delegacja rosyjska postanowiła wniosek, domagajiący się, 
ażuby obok języków francuskiego, angielskiego i niemieckie- 
go uznano również i rosyjski za urzędowy język Międzyna- 
rodówki Spółdzielczej, a więc za język korespondencji i o- 
brad. Wniosek ten został odrzucony, przyczem odnośną u- 
chwała zaznacza, iż Kongres nie powodował się niechęcią 

do języka rosyjskiego, tylko koniecznością oszczędzania czasu. 

Pocieszającym dla polskiego ruchu objawem jest fakt, że 
delegaci polskich związków „Społem“ i „klasowego“ we 
wszystkich sprawach głosowali jednomyślnie. Dowodzi to, 
iż w ruchu naszym niema głębszego rozłamu ideowego. co 

rokuje pomyślny wynik mających niezadługo nastąpić roko- 
wań połączeniowych. 


czej. 


Wiadomości bieżące, 


Kalendarz: Piątek Januarego b. Wschod słońca 5.42 
zachód 6.5. Wschód księżyca 9.19 zachód 12.4 


wieczorem. Po dłuższej przerwie uderzy znów ze sgeny pol- 
skiej żywe słowo, które ma moc wskrzeszania w duszy łu- 
dzkiej odruchów subtelności i odczucia, 

Borykano się z trudnościami, wiele wysiłków poszło 
na marne — ale przecjeż w końcu stanął ginach pracy i dziś 
otwiera swe podwoje na ścieżaj. 

Można byłoby mieć pewne zastrzeżenia co do Struktury 
i rozplanowania poczynań — ale nie można mieć tychże za- 
strzeżeń przed zapałem ! dobrą wolą. 

Na inaugurację wybrano przedstawienie Skladające się z 
części dramatu, opery i baletu. Wyspiański i Moniuszko prze- 
mówią do nas potęgą swego ducha, siłą swego geniuszu. 

Jak więc widzimy, praca dyrekcii teatru idzie po linji 
rzeczywsitego zrozumienia wielkiej sztuki i obok rzeczy ka- 
sowych zapowiada prowadzenie „wielkiego repertuaru". 
Zwracamy się przeto ze swej strony — jako że nam bardzo 
na sercu leży rozwój kulturalny naszego miasta — do naszej 
publiczności, aby w zrozumieniu wielkiego zadania teatru na 
kresach poparciem darzyła usiłowania dyrekcji. 

x 


PRZED INAUGURACJĄ. 
Inauguracja sezonu w teatrze grudziądzkim nastąpi dziś 
PODZIĘKOWANIE. 

Zarząd Koła Przyjaciół Harcerzy w Grudziądzu składa 
jaknajserdeczniejsze podziękowanie Wiel. Panu Staroście Os- 
sowskiemu za wydatną pomoc w prowiantach, jaką otrzymał 
obóz harcerski za Jego pośrednictwem od powiatu, Panu Rot- 
mistrzowi Ryszkiewiczowi za iście staropolską gościnę jakiej 
doznał tenże obóz w majątęy jego w Turznicy jakoteż za bez- 
interesowny przydział nabeału, jarzyn i mięsa. Panu Prote- 
sorowi Murawskiemu za opiekę nad młodzieżą, a Panu Pro- 
fesorowj Śliwie za przyrodnicze pogadanki w czasie trwania 
obozu. Zarząd K. P. H. 

* 

—-** Zenit twórczości Chopina“. Pod takim takim tytu- 
łem wygłosi w przyszłym tygodniu znany iuż dobrze w na- 
szem mieście literat i uczony polski dr. Witold Bełza, znawca 
muzyki Chopina, odczyt drugi j trzeci z cyklu rozpoczętego 
o życiu i twórczości Chopina. 

Uznanie, z jakiem spotkał się prelegent z okazji wygło- 
szenia swego pierwszego odczytu, było zapewne zachętą dla 
inicjatorów zaproszenia po raz wtóry p. W. Bełzę. 

W drugim odczycie będzie prelegent kontynuował dalej 
swe Spostrzeżenia nad życiem najsubtelniejszego poety tonu 
polskiego, Przedziwnie giętki język prelegenta i głęboka wni- 
kliwość w stan duszy Chopina, pozwalają się spođziewać od- 
czytów naprawdę niezwykłych, zwłaszcza, że podkład mu- 
zyczny wykona jeden zwybitnych pianistów polskich dr. Re- 
oamey. 

—** Związek Obrony Kresów Zachodnich podaje do wia- 
domości, że w czwartek koncert radio-telefoniczny nie od- 
będzie się, ponieważ aparaty i przyrządy wysłano do Łasina. 
Następny koncert w piątek jak zwykle o godz. 8 w auli gimn. 
klasyczńego. 

—** Prawa me wie, co lewa czyni: .Kurier Pomorski“ 
z dnia 9 września nr. 21. zamieszcza nekrolog o b. p. Pale 
Goldem, wieloletnim prezesie naszej instytucji, ...który róz- 
stał się z tym światem. Nekrolog podpisuje „Zarząd Zgro- 
madzenia kupców - żydów w Wiłocławku*, 


= 
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W tym samym numerze 21 żąda „Kurjer Pomorski" „a 
kładnych i szybkich informacji o ruchach żydowskich“ . 

Gdy „Kurjer Pomorski“ we własnym organie nie rogir 
znaje żydków od szabesgojów — to wszelkie ankiety „Are 
pouczą go rozumu. 

—** Stow. Polskiej Młodzieży Kat, ze śródmieścia, gú- 
będzie swe plenarne zebranie w niedzielę dnja 2l-go września 
198. o godz. 2-ej popol. w szkole przy ul. Brackiej. Z powęzdu 
bardzo ważnych spraw udział wszystkich członków gc- 
nieczny. 

Przypomina się wszystkim członkom, iż dziś w czwarte 
o godz. 6%: odbędą się ćwiczenia na boisku za Szkołą Buygjc- 
wy Maszyn przy szosje Radzyńskiej, ZARZĄT:;, 

—** Baczność koledzy! Zarząd Zw. Pudofic. Rez. Z. X. 
Rzeczp. Polskiej, Koło Grudziądz, przypomina raz jeSzwze 
wszystkim swym członkan o odbyć się mających w nledąja- 
lę dnia 21. 9. br. o godz. 8-ej rano zawodach strzeleckich o 
nagrody. 

Pierwszą nagrodą będzie artystycznie wykonany ġ3- 
plom przez p prof. Szczeblewskiego. Następne cztery sa- 
grody przedstawiają również pewną wartość i stanowić będą 
dla zdobywcgyw miłą pamiątkę. Zbiórka o godz. 733 rens 
przy strzelnicy garnizonowej (koniec ul. Lipowej). Liczny 
udział członków jest pożądany. ZARZĄD. 

—** Pożar. W środę wieczorem około godz- 8 wybuchł 
wielki pożar w majątku Gawłowice niedaleko Grudziądza. 
Wskutek nieznanej bliżej przyczyny zapaliły się dwie olbrsy- 
mie sterty żyta, zawierające 600 ctn. zboża. Sterty spłonęły 
doszczętnie. Wartość ich wynosi 10 tys. zł. Śledztwo w taku. 

—** Fałszywe dolary w Grudziądzu. W czwartek nad 
ranem aresztowano w kabarecie „Mazurka“ dwóch podejrza- 
nych osobników, płacących dolarami. Jak się po chwili oka 
zało, dolary były fałsępwe. Obu mężczyzn zaprowadzono za- 
raz do ekspozytury śledczej, celem dokonania śledztwa. 

—** Z kromki policyjnej W ostatnich dniach aresztowa- 
no w naszem mieście 2 osoby, a to: 1 osobę za kradzież ktę 
szonkową i 1 celem odstawienia do Szpitala chorób wenery' 
cznych w Toruniu. 

—** Kradzież. W środę w południe skradziono p. Szk. 
uczniowi tutejszej Kasy Chorych, rower. Kradzież nastąpiła 


w budynku Ratusze lI, Rower był marki „Ideal“, nuder 129180 , 


opony czerwone wdobrym stanie, tylne koło bez jadnej szpry 
chy, rączki czerwone gumowe, siodło nowe skórzane. War- 
tość roweru wynosi 150 zł. 

—%* „Messallna“, najpotężnieisze dzieło filmowe, wy: 
świetla od dzisiaj i dni następne aż do niedzieli włącznie kino 
„ORZEŁ“. Twórcą .„Messaliny'* jest sławny Guazzoni, z któ. 
rego ręki wyszły na cały Świat słynne dzieła:: „Quo vadis", 
„Juljusz Cezar“ I inne. Aby każdemu dać sposobność widzenia 
tego arcydzieła, odbywają się codziennie 2 przedstawienia 
i to o godzinie 5 popl. i wieczorem o godz. 8-ej. 


Z Pomorza. 


—** Z POWIATU GRUDZIĄDZKIEGO. W domenie P} 
jewo pod Radzynem padło na szosie powiatowej 6 krów 2 
powodu nadmiernego spożycia młodej koniczyny. Krowy. 
musiano dorżnąć. 

—** CHEŁMNO, (Oryginalni złodzieje), Of pewnego 
czasu, jak donosi „Słowo Pomorskie“ objeżdża poszczególne 
wioski i dwory w powiecie para okpiświatów na powóćce, 
trudniąc się handlem domokrążnym. Zajeżdżając przed do- 
mostwa w czasie gdy starsi są w polu lub w domu przy, 
pracy, wabi i nęci łakocjami dzieci, zachęcając je, by za œa- 
kierki lub inne Świecidełka przynosili z domu coś do sprzeda- 
nia względnie wymiany. Dzieci oczywiście wykradaja z do- 
mów lub zabudowań gospodarczych rzekomo zbędne kawałki 
żelaza, drzewa, nabiału į produktów rolqych i prawie za 
darmo odstępuia je podstępnym handlarzom. Sprawą tą po- 
winni się zająć rodzice i policja. 


—_** TORUŃ. (Teatr Miejski). Inauguracyjne przedsta- 


> 


wiene „Irydłona* w Teatrze Miejskim wywołało olbrzymie , 


uznanie i zadowolenie prasy i publiczności. Wszyscy w mie- 
ście, rokują obecnemu zespołowi wielką przyszłość. Na wy- 
różnienie w grze zasługują szczególnie dyr. Benda, oraz po. 
Rdzawicz, Dąbrowski i Lenk. 

—** KOWALEWO. (Śmierć wskutek nieostrożności). Dn. 
5 bm. w południe zdarzył się pożałowania godny wypadek, 
spowodowany nieostrożnością. Nie bacząc na nadjeżdżający 
pociag osobowy, przejeżdżali przez tor wozem naładowanym 
mierzwa 14-letni Sokulski z Kowalewa wraz z bratem. Pa- 
rowóz powalił pod koła śp. Franciszka, odcinając mm prawą 
stopę i łamiąc prawą nogę. Opatrzony natychmiast przez le- 
karzy pp. dr. Ośmiałowskiego i dr. Łolakina, odwieziony zo- 
stał samochodem do szpitala w Wąbrzeźnie, gdzie wskutek 
innych obrażeń cielesnych zmarł w tym samym dniu. 

—** CZERSK. (Złapanj złodzieje). Przyłapano tu z Okazi! 
usiłowanej kradzieży kaczek dwóch złodzieji, którzy podczas 
przesłuchów przyznali się do 7 popełnionyc kradzieży. Po- 
nadto spłoszył posterunkowy dwóch drabów, usiłujących 
włamać się do kupca Kinzlego. 

—** KARTUZY. (Mili goście). W zeszły czwartek ba- 
wila tu wycieczka około 50 studentów i studentek angielskich. 
Towarzyszyło im kilku studentów Polaków, którzy zarazem 
byli ich przewodnikami. Przybyli samochodami do Kartuz 
i stanęli w Kaszubskim Dworze, gdzie odbył się obiad. Gości 
przywitał w imieniu miasta zastępca burmistrza p. Bączkow- 
ski, następnie przemówili do nich pp. redaktor Bielłński, dr. 
Bruski przewodniczący rady miejskiej, p. Cylkowski oraz pe- 
wien student i studentka. Po obiedzie wyjechał wszyscy 
goście w okolicę Chmielna i zwiedził także wzórze Prezy- 
denta, skąd roztacza się piękny widok na okoliczne jeziora. 
Stamtąd wróciła wycieczka przez Kartuzy do Gdańska,'a po- 
tem wyrrszyła do Warszawy. Za serdeczne przyjęcie go- 
ści również serdecznie dziękowali. 

—** WIELKI KACK. (Przemytnictwo). Nie wszystkim 
mieszkańcom wioski naszej smakuje wódka polska t dlatego 
od czasu do czasu udają się na teren gdański po ifkjorek 
gdański. Jednemu się uda więcej, drugiemu mniej przemycić, 
ale są i tacy, którym likierek władze odbiorą 1 do kary ze- 
pisza. Takie nieszczęście zdarzyło się p. J. L., bo wódeczkę 
kupił. zapłacił, a pić jej nie mógł i-w dodatku karę zapłaci 
za przemycanie towarów monopolowych. 

—** STRZEPCZ, pow. wejherowski. ( Kradzież drzewa). 
Jako bardzo zapobiegltwy ma zimę gospodarz okazał się pe 
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Z ostatniej chwili. 


GŁ O S P.O MO" R STU 


Nacjonaliści niemieccy grożą „sankcjami.“ 


Karlsr.he, 17. 9. (tel. wl). Wielki wydział krajowy Bastii 
nacjonalistycznej og'asza następuiącą uchwałę skierowana 
przeciwko wszystkim innym partiom nemieckiim, a potęp a- 
jącą tych nacjonalistów, którzy głosowali za przyjęcien u- 
chwał londyńskich: „Wobec tego, że mimo zastrzeżeń pakt 
londyński przyjęty został głosami nacjonalistów. widzi Wy- 
dział krajowy Badenji swe zadanie w zachowaniu jak naj- 


większej spoistości i solidarności. Li tylko wtedy będzie mo- 
żebne dotrzymanie hez wahań Jinji polityki nacjonalistyczne,. 
gdy polityka państwa przystąpi do walki o prawo życia dla 
Niemców bez zważenia na wykonanie zobowiązań. Gdy inne 
partie uniemożliwią podohne postępowanie, wtedy zapowiedź 
naiostrzejszej walki będzie naszym obowiązkiem“ 


Wrzenie w Bułgarii. 


Rzym. 17. września. — Według wiadomości „Corriere 
della Sera” z Białogrodu, w Buggarji zarządzono stan oblęże- 
nia. W całym kraju panuje wielkie wrzenie. W Strumaj od- 
bywają się walki między zwolennikami Aleksandrowa i Afa- 
nasowa. Ohawiają się dalszych walk ulicznych. Walki te są 
aktami zemsty obu zwalczających się obozów. Sprawcy za- 
mordowania Aleksandrowa Afanasow į Wasiljew zostali ska- 
zani na śmieć i straceni. 


Aleksandrow liczył 44 lata i by] przyjacielem b. króla 
Ferdynanda. W czasie wielkiej wojny interweniował on w 
kierunku przyłączenia się Bułgarji do państw centralnych. 

W Białozrodzie obawiają się dalszych powikłań. Według 
najnowszych wiadomości liczha mordów politycznych w Sofii 
wynosi 15. Sofia obsadzona iest wojskiem. by przeszkodzić 
nowym walkom, 


Po aterze politycznej Nawinkowa. 


Warszawski dziennik rosyjski „Za Swobodu"”, w nume- 
"rze dzisiejszym zamieścił list Borysa Sawlnkowa, adreso- 
wany z Moskwy do p. D. Fiłlosofowa W liście tym, Sawin- 
kow otwarcie oświadcza, że dotychczas błądził, zwalczając 
bolszewików. i że dobrowolnie przeszedł na ich stronę. W 
kańcu listu Sawinkow nawołuie swych dawnych przyjaciół 
politycznych do powrotu do Rosii... 

„Za Swobodu*, pismo pozostające w bliskich stosunkach z 
Sawinkowem i dlugo nie chcące uwierzyć w jego zdradę o- 
lLecnie pisze: 

„Drukowany dziś przez nas dokument ustala wszystko: 
Sawinkow i osoby towarzyszące mu i p-ni Dickhof-Derental 


nie byli aresztowani, nie byli na serjo sądzeni, nie narażalj się 
wogóle na niebezpicczeństwa. Jedyna granica, którą prze- 
kroczyli — była te granica honoru i sumienia. Przeszli do 
bolszewików, jak zdrajcy. do końca grali komedię. do końca 
oszukiwalj wszystkich. którzy im towarzyszyli w walce z 
bolszewikami. Sawinkow nie tylko jest zbiegiem do obozu 
„zwycięzców“, ale również odrazu z miejsca usiłuje zostać 
ajentem werbującym innych emigrantów Jest to ostatni sto- 
pień upadku, nie tylko dla działacza politycznego ale i dla 
człowieka wogóle“. 

; Sprawa Sawinkowa jest więc już naizupełniej wyświe- 
tlona. 


Początek kampanji politycznej w Anglji. 


Londyn, 16. 9. Dzisiaj rozpoczęła się w całym kraju 
wielka kampania trzech głównych partji 
angielskich, będącą wstępem do zbliżającego się posit- 
dzenia parlamentu i ewentualnych wyborów. Konser- 


watyści wysuwają przedewszystkiem hasła społeczne i 


politycznych | gospodarcze, liberali atakują umowę z Rosią. partja ro- 


botnicza zaś propaguje idę pacyfistyczną Europy. 
w 


Ntanowisko Francji wobec obcokrajowców. 


Paryż, 17. 9. — „Matin“ ogłasza wywiad z mini- 
strem spraw wewn. Chautems, który oświadczył, że 
specjalnie zajmie się sprawą obcokrajowców we Francii. 

P. minister chce stanowczo przeciwstawić się temu, 
aby Francja stała się schroniskiem dla różnych awan- 
turników całego Świata i ma zamiar kazać wszystkich 
niepożądanych obcokrajowców wydalić i odstawić ich 
nietylko do granicy, lecz do kraiu, z którego pochodzą. 
Zarządzenia te nie dotyczą uchodźców politycznych o ile 
ci zachowywać się będą spokojnie. 


Gdańsk, 16. 9. (AW). Zepelin, wybudowany przcz Niem- 
ców dla Ameryki, odbędzie przed wyjazdem do St. Ziedno- 
czonych próbną podróż do Królewca. Spodziewają się, że Ze- 


Nie ścierpię jednak — oświadczył p. minister — 
aby odbywały się zebrania rewolucjonistów takie jak w 
ostatnich czasach. by na 200 uczestników było zaledwie 
30 Francuzów, 

W sprawie sprowadzenia więźniów z oboa Bagne. 
oświadczył minister, iż zarządzenie to pociągnie za so- 
bą wielkie koszta, zwiazane nietylko z transportem wię- 
Źniów, ale również z rozszerzeniem więzień we Francji i 
powiększeniem straży. 


Niemcy-Gdańszczanie nie pomijają okazji. 


pelin przejeżdżać będzie przez Gdańsk, co da Komod do ma- 
nifestacji nacjonalistycznej. 


Zaburzenie krwawe na wiecach robotników niemieckich. 


Katowice, 16. 9. (AW). Wiiedzielę wieczorem na ze- 
braniu niemieckiej partji demokratycznej w Zabrzu wywią- 
załą się bójka z Deutsch Vólkische. Padło kilka strzałów. 


Na Śląsku Opolskim w związku z ponownemi wyborami, któ- 
re mają się odbyć dnia 21 bm. odbywają się neustannie wie- 
ce, na których niejednokrotnie dochodzi do bójek. 


Jak Sowdepja ćwiczy swoją flotę? 


Tanin (Rewel), 16. 9. (AW). „Rewceler Bote“ podaje za 
Izwiestjami, sprawozdanie o ćwiczeniach floty sowieckiej. 
Według tego sprawozdania flota bolszewicka składała się z 
pancernika i flotylii torpedowców i dotarła aż do Helu. Po- 
wrotną drogę odbyła w odlęgłości 50-ciu kiłometrów od 


Sztokholmu i powróciła do Kronsztatu. W drodze powrotnej 
spotkała się z kanonierkami polskiemi i finiandzkiemi. Między 
20 a 25 bm. mają się odbyć jeszcze większe ćwiczenia floty 
sowieckiej. 

ES 
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wien właściciel w Stareihucie, bo jeździł do cudzego lasu 
i ścinał sosenki Nie miał jednak szczęścia przy tej pracy, 
bo tutejszy strażnik leśny mu w tym przeszkodził i teraz 
będzie musiał odpowiadać za to, że sosenek nie sadził, a 
pomimo tego je Ścinał na swoją potrzebę. 

—** SKARSZEWY. (Skasowanie pociągu) Z dniem 1-go 
bm. skasowano kursujący w niedzielę i święta na linji 
Pszczółki — Kościerzyna i z powrotem pociag wieczorny. 

—** GDAŃSK. (Ruch obcokrajowców). W tygodniu od 
81 Slerpnia do 6 września przebywało w Gdańsku oprócz 902 
przyjezdnych z Polski — ogółem 1100 obcokrajowców w 
tem 714 z Niemiec, 39 z Łotwy, 22 z Ameryki, 20 z Rosji, 
17 z Anglii, 16 z Danji. 15 z Austrji, 13 z Francji, 12 z Litwy, 
It z Czechosłowacji, 7 z Węgier, pu 6 z Bulgji i Norwegii, 
po 5 z Szwecji i Ukrainy, 4 z Szwajcarji, po 3 z Egiptu, Fin- 
landi, Holandjj i Włoch, po 2 z Argentyny, Bułgarii, Kłaj- 
pody I Rumunji, po 1 z Kanady, Grecji, Luksemburga i Serbii. 


Z całej Polski. 


—* POZNAŃ. (Wykrycie składu bomb). Jak donosi 
„Dziennik Bydgoski“ władze bezpieczeństwa na podstawie 
poufnych wiadomości dokonały szczegółowej rewizji w roz- 
maitych fabrykach, w tej liczbie w jednym z największych 
składów wódek. Wśród butelek z wódkami wykryty został 
ogromny skład bomb. Kto właściwie złożył w składzie bom- 
by, na razie nie udało się wyświetlić. Władze bezpieczeństwa 
wsSzczęjy energiczne dochodzenia, 

(Strajk pracowników graficznych). Straik wybuchł na tle 
garobkowem, we wszystkich drukarniach. Pracownicy grati- 
szni żądają bowiem znacznej podwyżki zarobków. Niektóre 


wydawnictwa podczas strajku wydawać będą pisma swe w 
zupełnie małym formacie. 

—* KATOWICE. (Czy to się już nie skończy?!!). Jak 
słychać, wykryto znowu wielkie nadużycia podatkowe, w 
wielkim przemyśle na Górnym Śląsku. Nadużycia te prze- 
wyższają w swoich rozmiarach wszystkie dotychczasowe. 
Szczezó*y śledztwa trzymane są w ścisłej tajemnicy, Według 
obiegających pogłosek w Katowicach, śledztwo to dotyczy 
między innemi firmy „Giesches Erben”. 

—* CZĘSTOCHOWA. (Nagła śmierć nowożeńca). We 
ws: Borowno gminy Kruszyna pod Częstochową, wydarzył 
się niezwykły wypadek. Oto niejaki Wawrzyniec Turek po 
odbytym ślubie, podczas wesela nagle padł na podłogę i wy- 
zionął ducha. Zawistny los zniweczył szczęście ludzkie i po- 
zostawił rozpacz w sercu młodej panny - wdowy. Przyczynę 
nagłego zgonu wyjaśni niezawodnie sekcja sądowo-lekarska, 

—* WARSZAWA. (Zdobycie mieszkania | wariata za po- 
mocą sikawek). 54-letni Jan Laskowski, stolarz, chory umy- 
słowo od kilku tygodni. przed kilku dniami zaczął dostawać 
ataków furji początkowo w lekkiej formie. Żona Laskowskie- 
go nocowałą u rodziny swej w obawie przed pogróżkami ©- 
błąkanego.'— Zrozpaczona kobieta. widząc, że furjat staje się 
coraz bardziej niebezpieczny dla otoczenia oraz, że niszczy 
sprzęty domowe, szczególnie rozbija naczynia kuchenne I sto- 
łowe, zawiadomiła policję 7 komisarjatu, prosząc, aby zajęła 
się przewiezieniem chorego do Szpitala. Gdy do mieszkania 
furiata przy ul. Grzybowskiej nr. 68a usiłowało wejść dwu 
policjantów, Laskowski zabarykadował drzwi od kuchni oraz 
okna na 1 piętrze i oświadczył, że się nie podda. Wtedy poli- 
cjanci wezwali straż ogniową 4 oddziału, która przybyła w 
sile 10 ludzi z kapitanem Jauowskim na czele. Strażacy 


a. 


puścili wodę przez 2 sikawki. przez oknc i przez schoay g 
nastepnie przez otwór w drzwiach. Wzięty z obu stron w Į- 
ne prądy zimnej wody furjat ratując się. wszedł na szatę. 
Po 20 minutach oblężenia Laskowski poddał się. — Wiek» 
szość sprzętów domowych poniszczona. Wskutek zalania w» 
dą mieszkania, również ucierpiał lokator na parterze. .lskśk 
Stankiewicz. dorożkarz. któremi. woda zniszczyła meble. 

(Wielka kradzież u jubilera). Przed kilku dniami nie wę- 
kryci dotąd sprawcy zrabowali z kasy ogniotrwałej ze sk!epu 
jubilera w Warszawie biżuterję, wartości 8000 zł 

(Miły gość w „Zachęcie”*). W tych dniach zajął kilka po 
koji w „Zachęcie“ artvsta, który zdobył sobie już duże usna. 
nie wystawia niezwykle poważny zespół swych prac miziar- 
skich. Marjan Mokwa z Sopotu wchodzi do naszej sztuki 2 
dzielnicy, którą dotychczas nie zapisała na jej kartach ani je- 
dnego bardziej znancga inalarza — jest on Kaszubem a wihn. 
dzi dzięki szerokim raniom swego talentu. 


Z ruchu gniazd sokolich. 


— Tow. gimn. Sokół w Grudziądzu donos 
członkom tak czynnym jak nieczynnym, że uaczwy» 
czajne walne zebranie Sokoła odbędzie się w sobotę i-x0 
października o godz. f-mej wieczorem w Bazarze. 
zebraniu pożegnanie rekrutów -— zabawa  familiira. 
Stąd zaprasza się Szan. czionków wraz z swemi rodzi- 
nami na tę uroczystość. 

Przy tej okazji przypominamy. że prawo głosowania 
mają tylko ci członkowie, którzy składkę swą co naj 
mniej do 1. 10 br. opłacili. Stąd wzywamy do uregulo- 
wania teiże na ręce skarbnika druha Maćkowskiego. 

Czołem! ZARZĄD. 

— Zebranie „Sokoła“, W środę wieczorem odhyło siy w 
lokalu Klubu Obywatelskiego w „Wielkopołance* zebranie 
zarządu członków „Soko'a** oraz zaproszonych przedstawicie 
li władz i prasy, Obrady toczyły się dookoła 20-letnie: 
cznicy istnienia gniazda zgrudziądzkiego. Program ohbchodr 
przedstawiony przez zarząd — przyjęto po ożywionej dys- 
kusji z nielicznemi zmianami. Wyłoniono z zebranych ści. 
ślejszy komitet obchodowy. Uchwalono — ze względu na 
nieobecność wielu poważnych osób — odbyć jeszcze kilka 
zebrań. 


* MME "T"GTHHNPT "SEEN 
S$ Najkorzystnieiszein źródłem zakupu "Gm 


artykułów męskich i wszeniej galanterji 


jest tylko tirma 11549 


HILARY NOWACKI 


Grudziądz, ulica Toruńska rr. 3. 


Gielda pieniężna, 
Warszawa, dnia 17. ©. 
10-ta godzina przedpołudniem. 


Dolary Stanów Zjedn. - » . « »« s © « « » 1 5,16 złp. 
Fioreny hołenderskie . - « « a os so: 199,00 „ 
FranKkiWDEIgIJBKIE . o © 0 2 sle o 6 6 » 6 0 + 25,92 v» 
Franki franonekle . « » « s s w wa o a o o » 2764 a 
Franki szwajcarskie « « « © » © e e « © o » © 37,76 p 
Funty angielskie. + « « « « © © a 6 © o » © 28,00 œ 
Korony austryjackie + » . « « « « « a « 6 « » 7,38 4 
Korony cteskie.  - © ə oss o 6 a « 6 6 © e). 15.50 3 
Eirywiosce 52 22 ae ole 2 AN 2 22.84 „ 
Korony norwejskie . « » © « © s e * © e e © © 70.15 y 
Korony dnóskie . . °c © « © « © 8 6 s a s » 8776 , 
Korony szwedzkie . . « « » « © > © a © o » „ 137.61 p 
Dolary kanadyjskie . . . . « « » « a s ao. A 
tz 


Poznańskie Notowania Zbożowe 


s dnia 17. 9. 1924. 
Ceny w złotych loco Poznań zn 100 kg. 


w ładunkach wagonowych 
Żyto, 100 kg. |. 1 wo dk ow. 10). . „Wd. (2000021400 
Pazenican" o oaae cano O JOJO a GOW O 8505) 
Jęczmień LWYCZAJNY ooon 0 0 
Jęczmien Drowarowy . *.. « « « » » s o »  „ 22.00—26,00 
Owies.  . +4 « pa obs Gaje : «BJ. AIOSGRENIEB 
Męaksżytnmia . . . « « deka. «40/28. —s3.00 
Mąxa pszenna . „ . » « « s e s e o o ao o o 40.00—42,00 
Ospakżytoia 0.05. s e walke e EE — 132.50 
Qspafpazennae sn. W 250 2 aa e as — 11.00 
Ziemniaki jadalne . *. « « « « « s 2 » oo 350— 380 
Ziemniaki fabryczne. . « « « « o e s © s e »  2.76— 3,00 
AOL SAR JE JOE e e o 6 
WBAŁ AS 4 rak cao uc ogo oso © 
Grochspómy sz oe a. M 
Groch Wiktorja . Wes a s PoE „.. - 
SeradBia . . . « « © a 0 0 o 00 000 be 
Słoma :uzńa ................... o o o 1.60— 2,00 
Słoma prasowana . « » « © « «s e oe so '. 2.90— 3.40 
aa a e £/. « ala 60 «e JO 4.80— 5.80 
Siano prasowane . « « »: «: s s 39: 8 s. 760— 860 


Poznańskie ceny na pł oi z (7. 9. 24. 


100 żyw. kg. wagi [cene 17. 9. E Cenn 5. 9. 


Bydło rog. l kl. . . „. . 93.00— — 

a. JLIÓP ... 8. . | 7600 76.00— 78,00 

k SZEJK eas 58 00— 60.00 60.00— 64.00 
Cieięta 1 kl. e ca daia e: 2 180.00—132.00 126.00— 

„ HkL «. ., . . . . „| 116,00— 108,00— 

» Ikl .. .. o . | 100,00— 88.00 — 92.00 
Świnie I kl. . « » « aa „| 136,00— 140 00— 

py II kk e.o » „| 124.00— 128.00— 

M LE ke... o o « | 110.00—11400 | 114,00- 118.00 
Owce I kl. . . © » © © a » — —— 

m IN kl. . . oùe o © © 64 00— 66.00 r 

á MI EE o o «a= 5000— 52 00 = 
Prosięta za parę 6s se. y = 9 00—13 00 
Prosiatę za parę 9 ' tyg. — 17.00—28 00 


Drukarnia Pomorska Tow. Ake. Grndziądz. 
Redaktor odpowiedzialny: Komstanty Dąbkowski, 
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z fiołkowym zapachem 
zdobył sobie rynek!!!! 


UWbhwicnuczema urzędową 
władz mał 
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sę Śańnł szy 
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Obwieszezenie. 

Niniejszem podaje się interesentom do wia- 
aomości, iż dnia 20 września b. r., począwszy od 
godz. 8-mej rano, odbędzie się badanis samocho- 
dów i egzaminowanie szoierów przez Komisję 
Wojewódzką w Grudziądzn, Ratusz II przy nl. 
Miekiewicza. 

Wobec tego winny być przedstawione wszyst- 
kie doróżki samochodowe oraz samochody dotych- 
czas niezarejestrowane. 

Grudziądz, dnia 18 września 1924 r. 


Miejski Urząd Policyjny. [1653 


Nadzwyczajne 


WALNE ZEBRANIE 


Bractwa Strzeleckiego 
odbędzie się w piątek, dnia 26 wrze- 
ćnia 1924 r. o godz. 8 wieczorem w le- 

kalu Kellasa ulica Wybickiego. 


PORZĄDEK OBRAD: 


1. Zagajenie. 2. Odczytanie protokółu. 3. Wy- 

bór przewodniezącego i sekretarza zebrania. 

4. Wybór zarządu. B. Wybór kapitana. 

6. Sprawozdanie ze Zjązdu w Poznaniu, 

Chojnicach i Mikołowie. 7. Sprawa składek. 

8. Zamknięcie. 

Dalsze wnioski przyjmnje sekretarz Ant- 
kewiak do 24 września rb. 

O ile w oznaczonym czasie nie zbierze się 
dostateczna ilość członków, odtędxie się w myśl 
art. 11 statutu, !/2 gods. pózniej, 2-gie Walne 
Zebranie, które bez względu na ilość obecnych 
członków prawomocnie obraduje i uchwala. 

O punktualne przybycie wszystkich ezłon- 
ków uprasza (1640 


ZARZĄD. 


Licytacja drzewa 


z hrabiowskiego rewiru leśnego WRONIE, 

POWIAT WĄBRZEŹNO odbędzie się 

w sobotę, dnia 27 września rb. o godz. 

11 przed południem w oberży p Deuble w 
Król. Nowejwsi. 

Sprzedawać się będzie publicznie więcej 

dającemu za natychmiastową zapłatą: 
szczapy bukowe, świerkowe I 
sosnowe, wałki łupane i okrą- 
glak!, chrust III i IV klasy, drzewo 
długie sosnowe i świerkowe, 
drągi świerkowe I i II klasy o 
iłe zapas starczy. 

Drzewe można przedtem obejrseć. 

Zarząd lesny nie przejmuje żadnej odpo- 
wiedzialności za ilość i jakość, oraz zastrzega 
"mobie wyraźnie prawo zamknięcia termiou każ» 
` dego czasu. — Warunki sprzedaży ogłoszone 
zostaną przed terminem. [1641 


Nadleśniczy. 
BE Wyciąć I zachować! TRE 


Biuro Obrońcy Prywatnego 


nad kierownictwem wykwalifikowanej SIŁY UNIW ER- 
SYTECKIE| pray ulicy Staro-Hiynkowej nr. è 
udziela porady prawnej, redaguje podania, wnioski 
"reklamacje do wacystkich władz, prowadsi korespon: 
denoje. tłumaozy 7 oboych języków itp. wasystko na 
massyxie do pisania po praystępnej cenie od I zł. (1427 


Ogródek Dziecięcy 


Pryw. Zakiad wychowawczy dla dzieci od lat 4 do 6 
nlica Szewska nr. 15, 

Lokal obszerny, troskliwa opieka, 2 !reblanki, 

staranno wychowanie i dobry polski język. — 


Zgłoszenia w kancelarji pryw. szkoły Klasztor- 
na ur. 5, przez podwórze. [1603 


aftańsze źródło zakupu. 
Centrala tutek (gilz) 
i bihułek papierosowych 


Grvdziądz, ulica Sienkiewicza nt 7 
'Telelon or 602. 


Jan "ynecixi. 


ow Bagatela -wa 
Toruńska 18 1645 


Kabaret — Dancing — Bar. 
Od 16 września zmiana programu. 


Newo zaangażowani ar yści. 


Prócz tego olbrzymi numer VARIETOWY. 


ŚMIECH! Charty önd RASE ŚMIECH! 
komiczno-ekscentr. 
Konferencier: Górska. Trio artystyczne: 
Wysocki. Przy fortepianie: Pes likowski. 


wyświetla od czwartku, 18 wrzesnia wielką premj,rę 


„ON“ HAROLD LLOYD „OK'' 


8 aktów nieporównanych arcy-w esolych fare-grotecek 
HAROLD LLOYD jest królem Smiechu 
HAROLD LLOY! jest najwiękssym aktorem Świata 
HAROLD LLOYD jest zwycięzcą Chaplina 
MAROLD LLOYD jost ulubieńce'n amerykańskich pat. 
HAROLD LLOYD jest bóstwem Amerykańczyków 
Tyiko krótki czas! Tylko krótki copas! 
Nadprogram: Najnowsze zdjęcia „Peznańskiego Targu" 
VARIETE: Tiada Pride Tigo cia 
W sobote o 5 I niedzielę o 2: Wielkie przedstaw. dla młodzieży i dzieci. 


Rino 


pollo 


Variete 


E 
3 2 
yE 
Licytacja. 
W drodze publioznej licytacji zamierza ni- 
Żaj podpisany urząd sprzedać najwięcej da- 
jącemu następujące materjały z Gmachu Kasy 
Skarbowej w Świeciu i to: 
12 szyb płaskich z 4 okien wystawowych i 
drzwi, 2 szyby pólokrągłe z żelaznemi ra- 
mami — razem około 52,— m? i o. 9,80 m? 
szkła matowego nad oknami wystaw. z że- 
ias. ramami, o. 15,— m? szkia szyldów fir- 
mowych z żelaz. ramami, 8 skrzynek wy» 
stawowych, oszklonych w ramach żelaz., 
o 25,— m?! o. 86,— m? Inster z okien wy- 
stawowych [1638 
Zakupiony materjał należy po przybiciu na 
własny koszt i odpowiedzialność usunąć. 
Termin przetargu ustala się na czwartek 
25 września 1924 r. o godz. 2 popol. w 
Państw. Urzędzie Badown. Naziem- 
nego w miejscu (Gmach Skarbowy). Wadjum 
w wysokości 60 sł. należy ziożyć przed rozpo- 
ezęciem licytacji na ręce uiżej podpisanego. Re- 
flektanci, którzy nie skorzystają z kupna, otrzy- 
mują wpłacone wadjum natychmiast zwrócone 
Przeznaczone na sprzedaż materjały można 
oglądać codziennie za uprzedniem zgłoszeniem 
się w urzędzie. Cena zakupu winna być zapla- 
cona gotówką na odnośne zawezwanie — naj- 
później 2 tygodni, po odbyciu się niniejszego 
przetargu. Zatwierdzenie kupna zastrzeżono. 
Kierownik Panństw. Urzędu Budow- 
nietwa Naziemmego w Świeciu. 
Andrót, iasp. budown. 


Racznmość |! 


Licytacja sądowa, która odbyć się miała 
w Środę, dnia 16. bm., odbędzie się napewno 
w sobotę, diia 20. bin., o godz. 10-tej 
przed poł. na ulicy Toruńskiej 86 (Hotel 
Krakowski). — Sprzedawać będę: 

Pokój stolowy, meble koszykowe, regula- 

tor, dywany, obrazy, leżankę, piec, stoły, 

krzesła, kanapy, łóżka, pościele, kostjum 

damski, ubranie męskie, ezklanki, mąkę 

tt. d. $ 

Rostkowski, kom. sądowy. 


Poliera 


do robót żel.-betonowych poszukuje 


»Rika«, Budowlane Tow. Ake., Bydgoszcz 


ulica Marcinkowekiego nr. 9. (1652 
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Rower damski 


w dobrym stanie. taoio ' 
na sprzedaż. — Tamże | 
może się zgłosić m!odsza 
dziewczyna do dzieci. 
Książęca D, w składzie, 


Kawiarnia i Winiarnia Król. Dwór 
Od wtorku, dnia 16-go bm. codziennie 


Koncert artystyczny 


S$” orkiestry p. Hasa wa 1622 


Wielkie pieniądze do | 
zrobienia dla ogrodnika. ! 
Natychmiast sprzedam 


gospodarstwo 


21 morg., zdatne na 


łożenie ogrodn owocowe- 
go i warzywnego. Zbyt 
olbrzymi warsyw Zape- 
wniony Zabudowania mu- 
rowane w dobrym stanie, 
oraz urządzenie do fabry- 
kacji pustaków do bude- 
wli. Cena 5500 złotych. 
Wiadomość do środy. 


Sadowska, wieś Klemry 
stacja Chełmno. 


Stenotypistkę - stenografistkę 


biegłą w języku polskim i niemieckim, 
siłę pierwszorzędną, poszukują 
od zaraz, najpóźniej od i października 
wielkie zakłady przemysłowe. 


[11806 


Czeladnik 
piekarski 


poszuknje od zaraz lub 

później stałej pracy. 

Oferty przyjmuje: |1596 
Jan Kniecieki, 
Tachola. Dworcowa. 


inwalidzkie Zakłady 


Oferty z podaniem warunków uprasza się przesłać do 
Ekspedycji „Głosu Pomorskiego“ pod nr. BOO. 


ZIEMNIAKI 


„adalne i fabryczne kupujemy w part'ach wagonowych 
ME" do natychmiastowej i późniejszej dostawy "Wag 


= 


Koszykarskie w Gradziądzu Telefon i - Telef 
a og i e Ratusz II w podwarza E| 36%369 A> Kowalski, Gr udziądz 368 869 
2 U GE. Z, n 1 poszukują od zaraz Hurt zboża i ziemioplodó y 
zawodowych : 1649 Adres telegraf. „EKSROL j 


z dobrem wykształceniem szkolnem, władających ję. 
zykiem polskim i niemieckim w słowie i piśmie. 


„Żywnopol* Grudziądz. 


Poszukiwana od zaraz 


stenotypistka 


władająca polskim językiem na godziny popołudnio- 
we lub wieczorne. Łask. zgłoszenia pod nr. 1642 
do Głłosn Pomorskiego. 

Poszukuję od 1. 10. r. b. do |1650 
działu konfekcji damskiej 


starszą, fachowo wykszałconą 


s ekspedjentRę, © 


Wynagrodzenie wysokie. 


C. M. Powałowski, Grudziądz 


Bławaty — Konfekcja — Artykuły męekie — 
Bielizna— Galanterja. 


koszykarzy ŻŻ 
1 takich, którzy już w tej 
branży pracowali. [1623 | 


2 czeladzi | | 
garncarskich 


ua ustawianie  piecy 

kaflowych poszukuje 
Lagoda, Grudziądz, 

ul. Tornńska 18. (11771 


k r 
Uczeń 
może się zgłosić [11808 
Wypych, 


mistrz krawiecki 
ul. Pańska nr. 20 


Ekspedjentka 
z branży kolonjałnej i kor: 
fitur, dziele tauże i w ín- 
nym zawodzie, poszukuje 


stałej posady. 


Zgłoszenia do Głosu Po 
morskiego pod nr 11803 


Udziela się nauki 


gry na maudolinie, gita- 
rze i lutni, Nadgórna 70 
parter, prawo. [1643 


apelusze 


męskie | damskie przyjmuje się 
do przefasonowania według 
najnowszych modoli szybko 
ipo cenach przystępnych. 


Specjalność: ! 


Wiedeńskie i paryskie motle:e. 


M. Wasilewska, 


Grudziądz, ul Toruńska ?4 
Zakład przetasonewania kapelsszy. 
WE- Przyjmuje się także większe partje starszych fasonów z domów towaro- 
wych i od modystok do przeissonowania według nowych modeli. * (14431 
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